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sn 5 i świat pracy w ierny partSli ,m nisi cz ej 
Głosy calej reakcji - padły na lisię de ·Gaulle1a 

ra 

edność demokrac ji francuskiej nakazem chwiIiI 
PARYZ PAP. - Def'initywne wyniki 

wyboQrów komunalnych, jakie się odbyły 
w nied z ielę we Francji, będą wiadome do 
piero za kilak dni. Do godzin wieczor­
nych dnia ~o bm. obliczono przeszło 4 
mil:o'ly g!osów t}. około 25 procent, a na 
prowincji - 70 proc. 

Cklad sił na -podstawie dotvchczaso­
wych prowizorycznych obliaeń przed­
st::ł'Yia się nastrpująco: 

SWlę<:a doŁyehczasowym. częściowym 
wynikom wyborów komunalnych swe 
a,rtykuły wS'tępne. "HumCIJnite" 1JOdkre­
śJa, że naród francuski dowiódł, że żywi 

zaufanie do partii komunistycznej. Autor 
artykułu Cognjot !>'Orus,za również spra­
wę konsolidacji prawicy dookoła partii 
de Gaulle'a i stwierdza, Ż6 sprawdziło 

Sukcesy komunistów norweskich 
w n ~edz;elnych wyborach samorządowych 

się to, co komuniści przewidywali: de­
gaulowska pOlityka Ramadiera ulat~ 
przegrupowanie sił reakcyjnych. 

"Franc Tireur" zaznacza. że front re­
publikański jest we franc li znacznie sUr 
niejszy, iż front reakcJi. 

Odpowiedzią na przegrupowanie, ja­
kie nastąpiło we froncie reakcJi, powin­
no być polączenie sił demokratycznych. 

Partia de Gatllle'a c~rzyma~a oko!o 40 
proc. glos ów, komuniści - 31 proc., so­
cJaliści - 20 proc., MRP - 8 proc ., resz 
ta ~ł0~ÓW padla na owbne ugrupowania. 

OSLO PAP. - Na dzień 20 bm. wyznacro- zależna. W wyborach p<><pnednich, które od· ZJEDNOCZENIE TAKIE JEST NAKA­
n~ zostały w Norwegii wyt>ory do władz samo były si ę w grudniu 1945 roku, zwycięstwo od-
rządowych w 744 gminach miejskich i wiej- niosła partia pracy. Partia komunis·tycz:na, - ZEM CHW:U I MUSI BYC SZYBKO 
skich. Do wybOrów &tanęł? 7 partii: - partia k~óra w roku 1945 uZY6kała "Z'nacm~ ilość gło- DOKONANE _ kończy dziennik swoj. 
pracy, konserwatywna, lIberalna, komunlsly- sow, od tego czasu jeszcze bardzie] 2WJękSZY-1 • 

\V większości okręgów robotniczych 
obliczanie głosów nie zostało Jeszcze za­
kOllczone. 

czna, chrześcijańsko - ludowa, agrarna J nie- i la grono swych %WD/enników. uwagI. 

ursz n r W centralnych dzielnicach Paryża par 
tia de Gaulle'a zdobyła większość gło­
sów. pod~'7,a5 gdy na przedmieściach P a~ 
ryża partia komunistyczna zwiększyła 
swój stan posiadania i otrzymała 41 proc 
głosowo . 

za poraiki w walce z armią demokratyczn'ą 
PARYZ (PAP) - PI asa francu.ska po-

p acown.cy metra zwyciężyl f 
PARY! PAP. - Nieugięte llitanow1.,;ko pra 

cowników metra i lIutobusów w Paryżu, nie­
powodze'nie antystrajkowej akcji rządowej , po 
parcie Eitrajkujących prze~ i,!lIIle związki zawo­
dowe oraz groźba ~trajku ,powszechnego, zmu­
siły rzqd do przyjęcia postulatów wysuniętych 
przoz strajkujqcych. 

Według pewnych doniesień, w kolach Ge­
nera!nej Konfederoacji Pracy rozważano nawet 
sprawę 24 godzinnego strajku JlQW5ze·clmego 
na terenie całej Fra,ncji, który byłby po tęż­
nym wyrazem solidarności całego świata 
pracy ze strajkujqcym!. 

Zdecydowane i nieustępliwe Eitanowi05ko 
straikujących i zwi ązków zawodowych zmu6iło 
rząd do przy jęcia wysuniętych przez prllcow-
ników metro postulatów. . 

W wyniku rozmów podpisamo w godzinach 
wIeczornych protokól porozumienia, kładący 
kres straiKowi. 

PARy;l PAP. - Jak oonofli agencja Francel zajęły we wtJchodniej Macedonii wsie Wi!O­
Prefle 'I Aten. oddziały powstaJ1cze zaatako- nia, LiwadJa, Uakrynica J MandrakJ. Oddziały 
wały miastf) Mettlowo w Epi rze. Wa·Jkl trwajtt rzą~owe po krót!kiej walce wycofały się VI nie 
już od 24 godzm, przy czym p o stronie rządo- ładzie do miaJS1a Si dirokastro. 
wej bierz.e u~i;tł loitnict.wo .. Mimo to po WSttań- PARY! (obsł. wł.) _ Agoocja Prance PreE-
cy zdołalI zając .przedmIeścIa Metsowa. se donosi z Aten, że premier Sophulis przyjqł 

lir szefów angjelskiej i amerykańskiej mIsji woj-
RZYM (PAP) - Jaik donosi roz.g!ośnill grec- skowych w osobach generałów RawIinga j Li­

kiej armii demokrilJtycznej, w ojtlka powlI/<1ńcze vesey'a, k tórzy po infol'mowali go o wynikach 

Glosowan-ewONZ 
nad wyborem ostatn:ego członka Rady Bezp~eczeństwa 

NOWY JORK PAP. - W poniedziałek 
wznowiono na plenarne j sesji gooeralnego 
zgromadzenia ONZ głosowanie nad wyborem 
os'ta-tnlego członka Rady Bez,pieczeństwa, W 
dziesiątym z ko lei głosowaniu , Ukraina uzy­
skała 29 głosów. za& I nd!e - 24. 

Wymagama wi ększość wynosi 37 głosów. W 
jedenastym glosowaniu Ukraina zysikllła 30 
głosów wobec 25 - Indii. Na plenarnym po­
siedzeniu ma nas-t ą,p i ć również wybór dwóch 
członków do Rady Powierniczej. Kandydują 
Norwegia, Filipiny, Costaric~ i Sjam. 

n rzy gra-el na z o 
R~!~! ~ ~i~ Ag~,j, ~~~,~!om~O :.~'o.o!:!: ar! w ~t~~!RR ~.~,~il!~!'j' p!!f~., ~.!o!.~.d!~;~~!! 

ponowal wycofanie wo js.k holendenskich na przed rozpoczęciem dzialań wojennych. 
nikuje t Sydney, iż w mi ejscowości Holer w 
Aus tralii odbyło s i ę pierwsze posiedzenie ko­
misji ONZ, która ma być arbitrem w sporze 
pomi ędzy ' Holandią i republikańskim rządem 

Indonezji. 

• • • 

Front bojowy w Hiszpanii 
Walki PozycY,ine na ho-i Teruel-Valeoc~a-C 'lenca 

HAGA PAP. _ Dziennik "Het Parol" poda- PARYZ PAP. -.:.. W połowie pażdzier- podczas wymiany strzałów z gwardi~ 
Je, że % Holandii wypłynęły dalsze tramsporty n,ik a rząd frankistowski przeprowadził cywilną. Trzydzieści aresztowań do,kona 
z wojskami do Indonezji. Równocześnie dOlllo- akcję .polityczną przeciw orgaoizacjom no w d'z jelnky robotniczei Barcelony. W 
szą z Jogjakarta, iż rząd republikański nadal republik ańskim w rozmiarach oddawna Wal,encji policja wykryła tajną drukar-
nalegJ na rozstrzygnięcie konfliktu na drodze nienot0wa,nych. nię· 
poko jowej. Przedstawiciele komitetu wyko- W Madrycie jednej nocy zostało 8- Do ożywionych walk doszło w górach 
nawczego parlamootu indonezyjskiego wyrazi- resztowanych 50 osób pod zarzutem Andaluzji J Eslramadury. Partyzanci 
11 Oipinię, iż zadawalająca decyzja nastąpi je-l ,prg.aniz~wan~~ na,padó.w." •. J~en % re- ~tworzyli prawdziwy front na linii Teru­
dyni. s chwil, lIr%yj~ia propozycji r.dziec· pU~!lkanow Z~l>na:ł w d.!!o!!-Ui~J: V alleca~ l eJ - .Valenc1a - Cuenta .. /" 

wielkiej narady wojennej w mieście Volos. 
Jednym 'I rezultatów ty<:h narad ma ją być 
zmiany w dowództwie wojsk greckich na sku­
tek niezadawaJajqc;ych os iągnięć w do/ychcza­
tlowej akcji przeciwk-o powstańcom. 

'!ł 
SOFIA PAP. - Bułgarska ag9lIlcja lelegra­

fiCUl·a komun;kuje, iż 11 października nastąpi­
ło nOWe naruszenie 'granicy bułgars.ki ej. Dwie 
kompanie g·reckich wojsk rządowych oraz Qooo 

koło 40 uzbrojonych cywilów - Greków, prze.. 
kroczyło rzekę Mariea w pobliżu Wl:>i Genera­
łowo . Umocniwszy s ; ę na przeciwległym 
br,zegu, żołnierze greccy· o'tworzyli ogień na 
terytorium Bułgarii. Z chwi lą przybycia gra­
nicznych wo jsk bułga rskh::h Grecy wyco/all 
się pod osłoną granatów. 

W k ilka godzin późn i ej nowa grup'! grec­
kich żoln i erzy naruszyla ponowm e grani cę w 
pobliżu mie is ,owo ~ci Swilengrad. Grec y ostrze 

liwali patrol bułgarski i powrócili na teryto­
rium Grecji dopiero po nadejściu posiłków 
bułgarskich. 

Komun' ŚC l zwyc:ężają 
w Mandżurh 

PARYZ PAP. - Jak wynika z donie­
sienia agencji France Presse z Pekinu. 
sytuacja wojsk rządowych na froncie 
Czang-Czun w Mand żurii sta je sir coraz 
bardziej krytyczna. Zroola rz C)odO\\~ e przy 
znają. iż wojska },omunistyczne zajęły 
ważne pozycje Nungan i Tichvei na pół­
nocny wschód od atakow·ane~o miasta. 

Droga kolejowa Czang Czun - Kirin 
i Czang CZl1n - Mukden jest przecięta 
w wielu miejscach . 

Siły rządowe wycofały s ię na pozycje 
wzdłuż rzeki Sungari na pólnQc od 
Czaog Czunu. Rządowe koła wojskowe 
ocen i ają pesymistycznie rozwój wypad­
ków Ma;l d ż urii , zazncza jąc , i ż wszystko 
obecnie zależy od nadejścia posiłków. 
Sytuację pogrsza fa,kt, iż woJska komu­
nistyczne zwiększyły równocześnie na" 
clsk na miasto Kirin. 
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Rad Z,akłado 

1łady Zakładowe ~j1(lzn~j 
de alko 'ilm do ukłiltłu ,ryio'--

• 1 ""~I ' , 

w,c'{lenml'zym 
Z og'ro nnym zaC'i",l\;"lJi I '111 OCZ!! <lwa I r~d 

cy :aklado'\lri vczora I" ~<::o ze'1f n'?, \\',;,,"ć o 
nc" 0podrisanym pr,' o~fiIP do IIkłan'l zhhrO"~ ego 
\l' prze'nyś'~ II lókit'nni,z~ m ohil;!gl,l !Id: howiem 
Łódź i rnbntni<:y intl.'feSO\\ ali :.ię bliższymi 

GŁOS ROBOTNICZ) 

tjalll(, (\ 2_5 zl" otnvl1lujf' oh!.' ni(\ ,!lM zł, 
"f7\' u ~'·,I\;",i" 16 l roe non Iy _a robki takicRO 
tkacz:'l "/zra<tai~ l :;,678 zi ,do 1,314 zł. Przy 
\ .... ypełnl('niu normy wIl<I) pr(IC, w?rllstaj zaroh­
ki - ~o z G,2i2 zl. do 7,201 zł, za 92 <.rodziny 
prll<y, 

u 

I 'a ~ ,knnc~nip. nhral glu!; [Ol;;,' Eureki w 
Cf'!U poosllmow~nil! dy" ktJsji. 

laprq-poUU\" ana rezolucja pl'ZY'Ję!a został~ jed 
nugłosnie, 

L. 

I c. -a 
szczegółami. ' 2phrn.ll 'N .llJiu 20,10 [f H? r, przeosla,wiciele rych artykułów produkcji panstwo\\'€'j, przeprc' 

Referat zasadniczy \\vl1ł05il tO'" , Flur,ki, któ, R~rl Z ~)ado ych pn.er1J. sh ,"':lóki('nnlczego mia wad2on~ w osŁatruch dniach. 
I'~ pod~re'll, że, parli~ ro n!nl'lP i "'I'h 7~IV<ldr) stil Lori7i ~~ \ }Słuc.haniu rC'~crIl1t1 o ,nod~tko: 4, wlókniarze lódzcy, w pl'zeWaŁagcel'\\'c,i 
W \' od lał --(1'\ i1!l I~ r I " wyrn pl 010,,01 ~ do urno\< y ZblOrow~1 I ogolnej mas,e, rozumieja ;:nilcze.nie \\'Zfoslu \\'ydaJno~ci 

• : ' za, \\ II ,ę, I) pllpr.rvę y,,;.J s',vla svtnaCji w nrzem, \\'łólc, na tle walki o wy- pracy i przechodzenia na w'lęk::>zą oh,lugę ma-
ta pr?c\', \) z ~ "Ienif' kri1JII nnsn!,g'o z p<Xi wl;:J ,QflW]'C' I'la!1u proclrkcyjnego stwwdZilją. ŻE.': C:i:yn, czcgo dowodem są znac.?:'lTe ocsiągnięcia 
d,z) ka?,tahsłów i I -; .]rn'~,;\\, umClzliw:a oho, 1. uC't!;;tkowy prol:>:,61 lo U'11owy thiof!,\\'eJ proclukcy jne przemysiu lódzkicgo w ostatnich 
tCJ1l1 jp,l1ok,i\! 'l' "II> nil prOli dZ{'Il:~ o:?lowej i je.,t I HI aż yr.1 o ""r.ięC'(!l!'J lwi:lzku z3wcdcwe- roiesiacach, • 

J Indywidualnc, ontz zbioro\ve WSPÓllilwod'nidwo 'r.ral\'ipdli \"f' i pnliivJ..i \I' !ym \V1~~nie kierunku, l;ll \"ir")L II' ,rl)' na ,,. rj'e ';0 51'10'1: ',l~ti ,ysiemu 
"- l b' '1 .' I pracy zatacza coraz S7.erS7.e kręgi. Coraz szer-

.,Daleh\) 'lil'11 j~~,:eze do pcheJ S)! ści i !o l',,~ ')' ,pr;my Zl'ro ", '\~ ro ",'n'zy.: i, , '!'lze rzesze robotnikc)\\' przysl"pll-j'a, do za:zczyl-
, , 2, dodatko \'Y protok Jł do umowy 'lblOrOWej > 

Jest g'o1'7.lw prawda - 05\\ lao!'7.yt referent - sz['c~óJ.f1je kOfly,III)' dl~ prl.Odowni,ków pracy, nej walki o wykonanie planów produkcyjnych, 
ale II' r,z:,,&ie, kiedy na Zachod7ie z. di1i~ nil rlzień 7.\\"i\,l:szaj~"yC'h r,'),!ilgr masz'n i przekrdcz;iją- o odbudowę znjszczoI1C~() kraju, o budowę no-

I od" I J ,. h t' \\'C'go, lepszC'g'o życia, j)Ogatszaj'l ,lę w~rll: ki egzvsknc,ii m35 praclJ- ry~ I, normy, ri , ,,')'Jne - rn (l( II C'ły ro o 'ilI- 5, Zebrani podkTE'ślają, że cE'lem szyh,kiej ; :,cis 
fac 'ch. Im', chrJć j~:;zl!:re ~'n\\oli, "le k{lns('kw~nt ClCj,1 ,POCi.')I k!JI,l y II tkaczy i priąrlck, dl~, ro, lej realiz<lcj'j p]a,nów C'o,podarczych koniecwc 
' - ., l)()!m!,ow cddzl II \T ~o<'1ir)rl,lrC/vch, '\"/; \'?hf.llco- ~ 
l1le kr~,c,~j my naprzod" , , I \\'afl",'h pn'\; ~\\'r' , rK!dzilłló\\' _ i11~Ch;ln ~zl1yrh je;>t bli'ższe wspńldziala~'ic Rad Zakladowych i 

~10' t"a p:-zyP. ;n'n , 7.e 'jrH'('lęlt1P iTl1("'l l I r:lf PI, ("or ,ni11s '6\\, [lC,II'lilj<;lrzych I salo, Zwinków ZlIl\'<xi()wvcl! 7. szeroki;nj masami ro, 
lmlniczymi. Rady Zakladowe powinny, tkwić g-I~ 

1;,; ,''o ,a r~', lmka \\ pr el1lyśle wlnkiE' nI',~ m I \\} C l boko w zagadnieniach i bolączkxh życia rono! 
"zrosh' 7 1%2 zl \\' slyczniu : (l I (:i dn :iRt~:2 zł., i 3, r1oda Jlwwl' lIro: "ol j~s( wy,likie!ll akcji 'niczego w fabryce, Obmviąz.kiem Rad Zl1ldildo 
" lipcu l f}4fi i do 3S(:i~ zł., 'l' :Ii', 'u Pl-i7 r, q ~\>p'~Ul\\ flri WII pracy w pil<~myś!e wlór:icnni- wych jes't zatwierdzanie aklualnY\'h nClfm pro 
,\' d:i 1\ t \'m 1:-~"ilrIJl'eme t~zy. zr .1<,'1\ ną drogą, \ ,7.) m,. " dukcy jnych dla dan~go zakładu pracy, ja,k rów 

iod.r. r'd 7.ni~7ClEli i ruin pnwo jenJl\'Ch do sta-I ,/\.I,c la w,,)Jnl..a ~Jn:clwa le'!, J€'?\n,), droJ.!ą niei dla ~a.żdego rxInzialll rrodukcyjn€g'o, sali 
, , _" IVlOdąrq rlo podnIe lemil stapy zyc OWf'J kll!sy Wilrsztatu, Zadaniem Rad Zakładowych jp~t za 

hi1lz;~cli I <!obrr:Jbvlll Je~t v,z;rn,t wydajnn~CI i roll n;czej i ( lego n<lroou, Z"if'k'i7.enip \\" daj- zn'ljmi~nie \\'''zyslkiciI roholników z aktullln'VlTlf 
prac l \\'7rost prr(\JJkrji. IWJ"ci pr;;cy i ogólnej proou1{rji I'nri1lystowrj pl~f1'1I11i i normil111i prooukcyjtlymi. 

- .Tdk I~, !'Ja rnś,nie "_' P()lsc~ ruch, \\"'I,61z,' l, ':i,n',lc 7 ,lTln,,~~I\\':"~C_j zwj~k~ze~i,f\ r,ert:ł~y,chzM?ll: ZebrlIn; przedstawiciele Rad Zakładowych 
wodnlrtln pracy, Juz Iyslal-e częslo nigdz1e !l'C I krl\\ rovotn!Czyl h t~k dro;';1 ?l1nizk1 cen, .Jak w'lywają caJą lódzką klasę robo niczą do dalsze, 

,,,.,"" _, ,_ ",.'-: .. ,: : II drog' sy:it ma,tyczneJ pod\\'YZ~,J płac, PO~\Vie~- go podnie~ienia wy{wórcW:;ci, a lym samym dQ 

" !. 290 -
tr jk doka h londynskich 
LONDYN (obsl. wł.). Robotnicy z.airud 

nieni \V nokach łono ńc;k,iCh porżncill w 
ponkrlzia 1<>1\ pr,i(' h' ~pr7.e ~ "trajkują­
cych jui ()~i 6 oni robotników chk),dni. 
T~ <lZi.ell dZisirj,1\, z\\'(l,lan;J została kon­

ferencJa z unzialf'.JTl przed,tCj\ 'ideli -pized 
~iębi(ll'cÓW i strajklJ jącvch. na której ma 
Ją hyć nmów!one warunki pono"neg< 
porlj-ęcia pracy, 

yg .. an~ 
w codziennym kor.kur , "Głosu 
Wczoraj wieczorem \V lokalu redakcji "Gło 

5\1" - Łódź, Piotrkowska 86, - rozlosowana 
zostala kolejna premia naszego konkur$ts co 
dziennego z dnia 18,XJ947.r, 

KAPCE ZAKOPIA1\'SKIE 

wygrał ob, Tade\lSz Majewski. z'31me~zka.ły 
w Łodzi. ul. Wroclawi'ka 6, pracownik 
Państw, Za "lo PrzemYf;łu Welnianego Nr, S 
Oddział E, 

Ob, Ma.iew~ki pro~zony jel't o zgłoszenie 

się w na;:z('j tf'dttkcji w godzin<lch od la-aj 
do l8-ej, 

* * 
C~~1elnicy 7,amiejscowi! Ni'! nadsyl;',Jcie ku-

ponów w kopertach, Wy, tflrcz;v n .. kl('l<': kup(,n 
nR kartoniku w formacie no r ma1nl"j pC'cztów­
ki, napisać czytelnie adres r"dakc::ji "Głosu" 
- ł.ódź, Piotrkowska 86 i nakleić znaczek 

re._~,,_Ha, h p mrlO,\111ko\\ pra[~ \\n05. Cr), dzcnie'n ter:;o Jec! \\'yd"bna 7.11Izka cpn mejdo, poprRwy bytu mas pra~lIjących i całego narOOlI, 
cl!leń,n,:ne "'.arhśc; d0 dzieJa o hudowy kraju,l -."",L""''''E~'~'~'';';''--''~~''';'''~ __ ~~'''''' _______ '''''';''' ___________ ::-'''''''~_-____ -= ____ ~~""";;:"'~ ...... ~-=""=-.""""" 

- \\ pro' '~ dzf''ll'je \\' ŹY("e m~\"el::l) pro o',rllu I • 

pocztowy za 1 złoty 

c;ę~!I"em ruchu \\'Ielo\'. ó1rszt,,; 1\\'CÓ":, r ]cliu I - t:()!1,\':1 ..l-e l,)\\', BUfSid - ,·t wic' 'm z\\\-II n g a 
,~'$pĆ'łza'''odntctwa, Daie 011 pT1odnwI1ikom pTa l' 
c_ pę!rq ~ .. t,",i;>1 (' i~ J11[\r~lna i matl'ria1i1ą, a i 

takim kategoriom, jak rob
n

t'1icy oddziałów gos-.. a przecl·w moz·I-lwos' Cia noweJ a agresJ-'" nl"eml"eckl"eJ· podarczych prT.ynosi pewn:! popraw\,- O}tu, Obcr I O'~~a"'1&ncJa 
nie iest I!eczą lionjel'Z~~, ~7.ehy spn,ób o IiC7.:l- fi li; li n ~ 
f1-1a plac\' prze'dal by,', .. lajEm'lic, !lima", ai;C'by PARyZ (PAP) _ '\ndre Ca5tel~ publikuje 
każdy radca i każdy ś\\,iad(}nJY rohotnik mógł Jld lamach miE'SiIJcznika "L'Armee Fram:aise" 
sh';el'r1,..fć, czy ,,'robki zostały rrawidlo\\ o ob- drtykuł. zatytułowany: "Bezpieczeń.~two Fran' 
licz:c"e (C'krzyki ,.<Iusznie"!), cji, problem niemiecki i traktat przyjaźni pol-

Po ornó\\"e,J:'1 z'l<ad nowego pr 'okoiu re- ska - cZf'rhoslownckiej", 
fere [J l::!<f ,';;1 że pf7.t'widujl' sic p)7pracO\\';], Autor 7. niepokojem śledzi 10ZWÓj polityki 
nie !:pe-i~' ':;:_, -y-lem!! prf':Jl1 ń\"a'J1<I \',"'lo\V~,- I iluqlo - ilmervkdń~kiej, 'wl.ierzającej do podiwi 
sztató \ ,:Ó\\ : ".1' ,!1nych hranl.aćh pl-te'ilyslu wIń, I qnięcia przcmvsln ni'!mieckiego i wyraża oba­
k:e:1:i: rz.:g'( , l,vę, czy nie floVltalZ':t ,Się "błędów pr~eszlości", 

TO'I Lrdn'l - hl (:r(\\\ Tlik \\\'{lz"1'I PKn ,'t Anal.zu iąc nastę(l1ie IJr7vmicTl':e francusko: 
!!!lCzneqo ZWi~?' II-omówił w sl~'yrn TE'f€Tącie 'I i'1 qlel5'ki" oriłZ l!,; 'rl p'1:sko - cz"Cho"łowackl 
szc:egoł'" <.l, punkt po punkcie no\\') pr _"K 'l. 
txJ .!;::~. Tll j'l~łap'!a d) ~!\l1sJa. 

G<l-s.tets kookluduje: "Wymogi bezpieczeństwa 
francuskiego zbiegajq się z wymogami Polski 
i Czechosłowacji, Można powiedzieć, że te 0-
stalmie uzupełniają się i W'lmacnia lą pierws7.e, 
"\Iv rzeczywistości narody: francuski, polski i 
czeski z powodu ich polożenia geograficznego 
sq zmuszpne do, slalej czq{ności wobeą rp_ebe~­
pieczeńsiwa niemirekiego, Dlatego tez dla 
tych państw pr~Y!lotowanie warunków trwałe­
!Lo pokoju, wprowadzenie ich w żY7iE.', znat;.zy 
tyTe samo, co strategir7.no' 9\1 (/ranC'jo pTlf'CIW-

Zabrali w nf<'i t'lo" m, Hl', t nwa-rlysz e' .Jau ! 
cLi1ski, Kro1. l-<lr;:.:ie!. Lęk~\\'ski, Szczepanski. -
tas32:e\'.-ski. Gr~ho\\'ski i Przybył. i 

Dnia 18 pa7.d7.iprmka 1947 r, zginął śmiercią 
posterunku pracy starszy ustawiacz 

Tow. • 
Złe 

• 
Złe Winc ny 

(1kt~T"\vjst.::t Polskiej Partii Robotniczej 
W Zmarłym tracimy zaslilźonegn działacza polski LUdov.'Pj, 

bohatera pracy. 

:\a spec i21'ilij il\\'ilgę Zd 'lug-uJe przemówienie' 
b\\ Karglela C, PZPR '\r 1), który porównujq\: 
zaJobi,i u~,'~kal;~ prp; rnbotn'ków - wieln\\'~r­
sztato"'co:', w 0" iltniej "yplil("i"f· z wypłatam1 
popr2!':nmmi, stwierdził w' raźna pn, '"wę, , 
Tkaa pl'aclll'l\';1' 11i! 6 kro~n, który lH7)' wypej I 
nienh! normy w .,tu PTf)(', OtT7 "m ""at ~lOpT1:~ ; 

dnio (b~z pr",mii :r.a clą9los'; prołC'y i b€'?, rlo- I 

datkn socjalnego) l,5:j{l 1ł., otl'1ymuie obl'Jcuie I i[j~S]~~~~tł:~Ci~~~tt~[i 
3,064 d. 

Wzdłuż torów kolejowych biegły I,ie 
.<:liczone słupy teje-\!:nlfic~ne ... Cała s'e-ć 
or1ewodów i Mutów przecinała kraje .. 
kol1tynenty .. , GUzie·Ś dakk{) wystukiwał 
aparat telegraficzny: "Pilne! Tam,:::!" 
JakJeś mezrozumiałe s!{)wa, najpril\Hlo­
)){)dobniei szyfr, Ktoś przyjmował te dłu­
;'ie tasiemce z niezrozumial'S"111i dla nie­
~vta2emlliCzolleg{) znakami, Późn iej w ga 
binetaoh ktoś odcyfrowywał te dziwne, 
nielJl'oz!lmi!1ł'e słowa. opatrzone l1!'Zycl<.J111 
kiem: "Pilne,! Tajne!", 

• 
S'rło bardzo późno, mniej więcej trze: 

. Ia w nocy, Pociag przecinał ciemnOŚCI, 
ilknąc w dal, miękko poStllktljf1,'C na SZY­

"ach, a korytarzu wa,~onl.l hyło PllStO, 
Wszystkie orz-edz.iały były szczelnie zam 
'~nil}te. Pasażerowie spali, Z3 nknelll lVi­
jo~zna była ulatu'jąca podczas h}e:;!.l po­
c:a,~u noc, urozmaicona c{) pe'\'lTleti CZ-2S 

przez hlade światła sy~nałfJw KoJejo­
WycIl, i budrnkń", !'tacyjnycl!, I(o'rytarz 
był oświetlol1r k:lko/l1;l małymi żarów­
kami, Miękki, l)UsZysty dywan pokrywał 
kolysząc:ą !>i'C J1odłog-ę, Pal1o\\'ara absolnt 
na cisza .. przeo \\'al1a tylko miarowym 
stukotem kół 'na szynach, 

Jeden z przredziałów \\'a~onll sypialne­
~o w l11ic;dzYllarodowym cktgpressie był 
za.iety j)'rzC';; jakie;f?;oś molżczyZl1ę, PrOza 
nim nikoi!"o \\"i~;,cej W p'rledz.iale nie h:'lo. 
M~iŻC7.YZllit ("l\v drz.emid, ukol "Sitny ,ia'z­
da, Mała nif:'bieska żarówka <;18bo oŚ'vie­
rIala p~zedział. 

Dopra\\'dy dzi "III" uClude budz'l w 
czło\yiekll CZ~ je,~ nporcz~ 'i\'C S1)ojrzcl1Ic, 
MiniO woli, na,,'-ct nie l11J"ŚI;iC o tym, -
C'złDwiek ZClCZ~'na llerwow['\ sJ1o:.!l<ld;1ć do 
okot", "~L1kaj:a,'C naf-retP)'ch, śledzących 
go OCZIJ, Obudzony wła~nie był nod wpły 
wem takIego s'pojrzema. Wyczuł je ill'f:'ty 

M:\towiIle i j' !.!'<.! \\'la~11ie obudził{}, 5J3-
b-e świaił,o żarÓ""kl \\'Y '-1 CI reza 1p jedna k 
aby 'ję uf \?I\ nić że poza nim w przedzi, 
le lsfotnie n:voJ~(' nic 111-'1., . . 

,leU:lah: rlk ,l1ó~ł· :jllż \t,'ięcc.l Z,łsnąć. 
,!akid dzi'\'llc 'l.dcnel"\\o\\ dllie i strach 
wkradły i~ do je'~o ś\v:adoltlości, Z jlrz\'­
zw~'c7.ajellia "i()~n~\,l ręką pod poli IIszke 
i pr(lwdzJt, ~tY po-lożona tcllll pruJ uda­
niem się na 51Juc7.ynek teezb zll~.idajc 
si'fjI na miejSCu, lcrwo\va chuJl1 r~ka na­
macał:"! h--arde kontury wie1kicj, ~kclrza­
nej te,oz'ki, WszyMko ln lo w ponądku, 
Spojrzał na drz.wi. Brły zamknięte 11a 

klucz. A jeunak wyraźnie odczuwał 1)ra­
\vie namacalny "dotyk" lIa ta rczywe\!:o 
spojrzenia, Znów gicQ;nal po teczkę, U­
siadł na p'osl api u', Ostrożnie przekręCił 
r;kon1pliko\\·anr zalllek i ot",orz;:vł teczk:', 
pjętrzył się w niej >ltos w~'kre-<:ó'V i ja­
kiohś obliczel'! cyfrowych, Na bŻL1ym 
z po.sóczególnyclt papierków w~dniała 
])iecząfka: "Tł1ż~ nier Lcollticw", l o to 11111 
wła~nie chndziło, czy te: wykre<;r, któ~e 
stall{)\vih,' j;;totną Cl)~;~Ć le5;o, co m,)gl 'u­
ważać za swój wynl1lazek - były w po­
rZ'ą'dhn, Prą.e'jrzal zawal'to~ć teczki, '0-

kładnie badając każ(\y papierek. Wszv,;t­
ko było cale i 11;{'l1;UtlSl,0l1e, I nie Il1fJl?;ło 
być inaczej, bo istotllie w pf7.edziaie ni­
lwgn ni" bY!rQ, A je<infłK lcn 111') chit;zny 
nie'poko!, (11CZYIlI zre.7.tą nicl z"s~ldl\io~lj" 
nIe b"ł dla Leontiewa IlOwo~cią. Od !\:ilku 
juz mie:'H;'CY s.tale odczuwał ·raźenie, że 

/ 

ko możliwo,~ci agresji nipmierklej, Pakt pó!' 
sko - czechoslowacki l"t'n1izu in n;"zhpdne wa­
runki ohponej współpracy mi~rlz~'l1arodO"Nej 

Dyplomacja francuska powinna LC!a 'lać sobie 
sprawę z teqo nowego C7.vnnika i doświadcze­
nia w powojenn)"Ch ~to!'1mkilch światQ T)'u, 
'Odra j Ren sq-WS[lóli1)'mf gronit!nmi Frl1J1!:j! 'I 
Polski, Sfąd wypł 'wa WSPÓ'110'Ć intere:;ć~'''' 

koniecz.ność wzajf'lmnej prz\"jrl7n', Z każdej p'" 
Hty1<i, 'J)rowadzącej do ZaniNl1Jania bezpleczen· 
stwa Da wschodzie czy Zi\chqrjzie, sk n1'5\,a ą 
1~jpierw Niemcy, 

Polska i Czech()~l()war:ia z'l"ie aiąc układ 
() przyji\żni nip tltracih t, oczu za~ddmczE:g" 
filktu, że ich w7.aiemne hezpipczeń:.t,~'n jE!:' 

nl?~zer7.one i wzmocniollp pl7.ez przyml:;.-ze zc­
ZW1<j.zkiem Rarl7ieckim, qWNrili1 uląc:ym lm gra 
nir:ę, woll1OŚć i niepodleąiość", 

i "U:'łi\d Tlot~ko - cze('ho<;fOWiJckl - konkln I dUJP Ca!'itets - przewidllią"',' wspri!priJcę ua 

I
-pCllu pnemy<ło)rn w'-korzvstame ;J?r+o-,..". 
w5,pólpracę naukową, tpchniczrą, 'ulturamą -,-

1
5 anowi nową gwaranc le he7p~eczeńst"'a ,fI', 
r.u$ki,,~o, !'llTopeiskiego ['!fEZ t1tr..,aTn pokOl 

'lna.iduli€ sie pod jaka~ nieslabnącą na 
tarczywa O'hq'l'I a ej 11,' 

Właściwie Ze częlo ;e {lii dma. gd. 
dostał &a\\ iil<lomicnie z Mf\-k\\ o 1112.; l 
q-'lIl n;'\st,,)116 w, próbo\ ;t'1iu s]{l)n' trlJu 
WallC,~ll ppez 'Siebie 7.' !::l, 6'"łQ tr 

pra\\"dziwe j<:;::;n .. d7.iccb", któr' 11 110 
ś",ircil kilka !;Hlnych lat 1l..:-ą71i veJ !)ra 
cy, PraCe te; r()lP(1~z,\ł le Zele tlij dług r 

przed \\'{ljll:\, 

J conii,ew \\' ż.1tlen '''p<)''lib nit' In 'gl ztO· 
1',1l11lieć tc:;!;o "ta1\11 llkll('I'\\'ll\\ :ulia, Prze: 
'a ly C2a<: prowadzil bardzo zamknlę!' 
(rrb i~-cia, Z przyz\\ :-''':i'ajcnia . nit'chęl­
nie i hardzo o (rożnie la\\ieral nowe zna, 
jOIlIf\ś\.:i. ZdraDzał wFilźn~ \\'r0dzo'Hl, mu 
\\'<;lrt.cmioź,liwość \V rf)~'Il1»\\', ch z obcy­
mi llldźmi, Zrpsl.la 0hrrtca.i s'ę prawie 
\\'ylącwle \"\' wąskim Kc1!ku pewnych. zna 
nyc.h mu j g0cln~'ch ?'upełnego zaufania 
osób. Zcla\\ałoh;-y', ie, że w b'cn warun­
kach nie ma i "ie mOże' być 1la,imniej"z;ych 
podstaw do o,ba\vy, A jeu1lrJk inżynier 
cin,,:::le wJ'czlI\vał ten 'Iziwny niepokój, 

Ten stan 1)rzykrcgo <;8t110PO zucia wy~ 
r e] ż1lie wzmógł się. gdj- \V iadł do pocia' 
gil, 

Dokoła p~ no wała cisn, 
- Co sie ze mna dzieje? - p~'tał sam 

siehie ze zdziwi 'niem l fOf1tl"ie' '. - Co 
ze t11nl(J, :ie,.i? Może 11, r "X, linĘ .::zen;e? 
;\ t!IOŻC f,dd;,'t:wil" tell dZI\' nv <::tan jest 
\\ ~ woLIn:, prze" ;, '\\',wienl Ilkiejś ka­
tastrofy, jaklegOS m6zCZe'C 1il.? 

m, c, 'o.) 
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Nr. 290 GLOS ś-f. .... w ZE-n -tr. I 

r dujemy dobrobyt 
biorQc udział w ruchu wspólzawodnichia pracy 

Przem6wienre Ministra Przemysłu tow. Minca na naradzie przodujących g6rn kóYł w Katowlcach 
no dzisiejszej n-arady pm>dujllcych IJÓrnl- • ( który będzie przełamany w pierwszym -zędz!. 

'ów cały kraj przywil\zuji! wielkll wagę. Na- • • < przez własną produkcję, nie może zatem sta· 
r.da chislejna daje matexiał, który pozwoli Kilkuset na/wybitniejszych pnodowników woda ślqako-dąbrowskJ gen. Zawadlkl, gorącr';a nowić przeszkody dla rozwijającego filę 'uchu 

pracy górnictwa wtglowego sebrało .ię dnia witany pierwuy .ekretarz Woj~. Komlletu ~ wspólzawodnktwa pracy (oklaski). WywodY 
wyjaśnit ł'Ureg niejasnych dootychcozu j &pOr- 19 bm. w Katowicach, aby naradzi~ się % przed· PPR, poseł Ochab. S swe minister Minc reasumuje następJilCO : 
l':;."':h kw~t. stawIcielami w/ad% Polski LUcWwej ~ wlcepre- Głos rabrał następnie delega·t współzawod- , M h ół odnl'ct' "r~cy 

, G ' h ó'k I Jók ' b T~ " asowy ruc wsp zaw 'la" 'A mlerem omułką, ministrem Przemysłu i Han- mczącyc z g rm am - w marzy, 1). .0-) , I k b d" .. ł I 'kt u 
I(Qch ws~~lzawodnicłwa Olarnia 

1t3Sy robotn:cze 
dlu H, Mincem, ministrem Rusinkiern, milll- nuszkiewicz. Mówił on o wyścigu pracy mię- " , Jest ~ tem; ę z/,e SIę rozwIJa , ni , ' m 
strem Kaczorowsklm, przewodniczącym KCZZ dzy .. węglem I pł6tnem" _ wyścigu prowadza- nie potroll przeszkodzIć w rozwoJu (oidasx::). 
Wilaszewskim i innymi. nyrn w my§l hasła .. My dla was, wy dla n" s!".1 Ruch ten nie wywołuje bezrobocia, nil 

, Pierwsza z tych spornych kwestii jest na- O!,ecni byli również ,m, In. przedsta\~iciele 2'yczqc górnikom pomyślnych obrad, mówca odwrót - w miarę lego wzrostu będZIe 
."ępująca: jeszcze parę miesięcy temu dysku- górnIków czechosłowackIch s Mor<1wllk!el t)- wznosi okrzyk w imieniu wszystkich wló!tn:a- rósł nasz przemysł I będzie ros/a liczba 'c'Itru:i­
tt wano na temat, czy możliWe jest powstanie! strawy oraz 4-eJ członk?~ie grupy po,~low La- rzy polskich - na cześć bohaterskich górni-! nionych w przemyśle. 
w Polsce masowego ruchu współzawodnictwa, bour Party, z posłem Zlll!a~usem na czele. ~~~ę,WyrąbuJąCYCh ludową I demokratyczną Masowy. ruch wsp6łzawodnlctwa pracy 
Dziś ta sprawa jest już ja-s.n·a i zdecydowana. Zagaił narad~ przewodniczący ZWiązku Za- d t t t 20mb. 
Dziś mamy już w ręku fakty, które wskazuj!l wodowego G,órnlkÓw, pos. Szczę,śniak, f!0 ('%ym Następny mówca - przedstawiciel !1órni- powo uje ays ema yczny wzrO'l 
na to, że RUCH WSPOŁZA WODNCTWA PRA- odczytano pIsmo Prezyde,nta, Blerut~ I te/lido- ków czeskich, Chodackl, pozdrowił po p'l/sku k6w. 
CY STAŁ SIĘ RUCHEM CORAZ BARDZIEJ nogram pre?"era Cyranklew~cza z zyc7.E:nlami górników polskich w imieniu Ich czellkich ko- [(ażde wykonanie normy z nadwyJ.IHI bt:-
OGARNIAJĄCYM KLASĘ ROBOTNICZĄ. ! dla obradUjących przodOWników pracy prze· Tegów. ! dzie zapłacone z nadwyżką, • 

mysłu węglowego. Następnie mówił członek parlame-n!'l bry- Mamy trudności materjaJowe, lec% mlclij-
Mamy trzy tysiące ludzi w górnictwie, któ- Do Prezydium weszli, gorąco oklask 'woni tyjs/dego, While.,1 my jesz('ze większe I przyjdzie CZ/lS, k;e-

rzy przekraczają normę ponad 180 procent, 15 przez wszystkich zebranych - najwybitniejsi Na mównicy zjawił się wśród oklasków po- dy naszym wysiłkiem te trudności zlikwiduj!!' 
tysięcy ludzi przekracza normę ponad 150 pro- przodownicy, głośni dziś na cały kra; górnicy, seł ZiI1iacus, Przemawiał on w imieniu 8 to- my. 
Cent. z Pstrowskim, Frysztackim, Fi~usem, Kanto- warzyszy - członków Labour Party - po pol· d ' , , d 

W przemyśle włókienniczym, pomimo wie- c. em, zna rem I rac~em na cze e. as ,ęp-

l 
h S Jd ' G I N I sku. l Tego nas uczy ZISle}sza nara a. 

lu trudności, pomimo pewnego niezrozumienia, me odczytano zarządzerue CZP~, m!J~ą klore- W dalszym ciągu obrad wygJoszone zosta-
mamy szeroki i masowy rozwój wspólzawod- go uZ~,ane zostały , z~ przodUjące Kopal~}e: ły trzy releraty lachowe na tematy, ZWiązane . System prac przystosu:emy do ruc"L 
ni()twa pracy. W przemyśle bawełnianym 20 "Bytom, "ChwQlo~lce , "Zabll~e - Zachód I ze współzawodnictwem pracy, 
procent robotników akordowych przekracza "Bolesjaw Chrobry. Pracowrukom, tych ko- Następnie wywiązała się dłuższa, ożywiona ws~6łzawcdif ctwa 
normę ponad 140 procenI. Moglo się to stać l palń wypł?cona będzie nadzwycza!."!~ ~remla dyskusja przy aktywnym udziale wielu "r%o-
tylko w rezultacie przejścia na nowe metody ł w wy&O~osci 20 procent zarobku mle!lę".znego, downików pracy, ) 'Mill!imy teraz zastanowić się teł nild pew­
pracy - na obsługę wielu warsztatów. Roz- PracowIHcy kopalni .. Bolesław Chrtlbry , kt~- Przemawiał równIeż pionIer wspliłzawod " nymi wnioskaml, które tyczą się nie tylko 
poczyna się współzawodnictwo pracy i w in- ra zdobyła po raz tr,zecI sztandar - CJtn:ymaJą nictwa pracy, Pstrowski, . ) przemysłu węglowego, 
nych przemysłach, W przemyśle chemicznym' 40-procento.wq premIę· , Pod::z~ całe! dyskusji '!'icepremleT ?o~n!l/-l PIERWSZY z nich brzmi: erby Tuch wspd/­
współzawodniczą Chorzów i Moścke; w meta- \ DelegaCJom zwycięskich k~palti wręczył ka l minISter ~lnC notowali z uwagą wą_pl!wo- zawodnictwa pracy był nIlprawdę efektywny 
lowym przystąpiły do współzawodni"twa wiei- J sztandary pracy - dyr. Topolskl. śc!' trudnoś~1 I medociągnlęcla, o których wspo _ SYSTEM PŁAC MUSI BYC TAK UlOZONY, 
kie zakłady Cegielskiego i Ursus. - Mamy w ~ Wśród ogólnej, długotrwałej oW'lcJI, głos mmalI gó.rnl~Y·, ,', ŻEBY KOMPENSOWAŁ ZWIĘKSZO~Y WYSI-
hutnictwie ws 6łzawodnictwo w waIcown'dch ) zabrał sekretarz generalny KC PPR, wzrepre- Po krótkiej przerwIe - owacyjnie wlluny .. 

p , ," \ mier low Władysław Gomułka (Wies/aw) minister Przemysłu ifiandJu tow. H, Minc rea- ŁEK. W przemyśle węglowym lUZ tak jest -
Mamy ruch wspołzawodmctwa w kampanl\ cu- . " ". , " " . w 'nn h ysłach trzeba b"dzie w najbliż. , , , . ł Przem6wienie to podalIśmy w dmoJ wczorn/- sumule obrady. PrzemówIenIe mInIstil] Mmca.! I, yc przem .. krowmczel, Rozpoczyna Sil: ruch wspołzi\wod- , 1 d i dt tkl t -, d b ć b 
nic twa na terenie rtów, a na to 'ak ten ntch uym. dające rzete ną o pow ~ na W8ZyS . e "I,a - szym C'Zcu.ue o rze popracowa , a y nowy sy-
1_.... '1- kPO, f-'·t lół d'~ Na8tępn/e przemawIalI' sekretarz g~neroJny pllwo~cJ, jakle uwyd<Itruły ./ę w frakcle nara- slem płac pr%yslosował .Ię-do noweqo wspó/' =, zarllZ IWy W5 azuJq "'" Y w.p zaw) nh.- . k b l' l k' dni 
wa na wsi. CKW PPS, minister Rusinek, przewodl'!c%qcy dy, wlelo TO tnie przerywane urz Iwym o ,as- zawo ctwa pracy. 

KCZZ, poseł Wita.szewski, były górnik, woje- kaml, zamieszczamy obok, DRUGI wniosek: nie należy w rozszclzanlu 

P."zr!łbocie n~m nie groll -----...... ~-------------.---~. wspólzawodnictw,a pracy ograniczać s~ę do re· 
nia w taśmy gumowe, w mlotki odbudowy, w kord~lstów. SW01s>tq cech~, cechą p':ll,k'l jest 
lampy bezpieczeństwa. Milnisler przypom:na to, ze ruch ten zaczyna SIę ex! skromnych lu­
też, Że przed wojn!l nie produkowaliśmy ma- dzi, ale jak pożar rozszerza się na całe gałę­
szyn wrębowych, których pierwsza se~ia - 60 zie pracy. 

Ru ch ma <;0 wy, ruch wspólzawodnictw3, ulo- chwili sam przemysł węglowy dysponuJe !u1 
r<lwał sobie drogę i mimo wszystkie przeszko- 11 zakładami fabrycznymi. które C':lI"IZ hur­
dy będzie się nadal rozwijał l rozszerzał. dziej rozszerzają lIię w kierunku produkcji ma' 

szyn dla przemysłu górni 'zego. 
DRUGA sprawa sporna, która budziła wllt-/ ' 

pJiwości wielu ludzi i wielu robotników/byla W przyszłym roku plan Inwestycyjny hę-
taka: Je<'1i ruch współzawodnictwa pracy ro'Z- dzle przewidywał na dalsze rozszerzenie Irch 
szerzy się, to będzie potrzeba mniej roboLrIl- zakładów prawdopodobnie 3 miliardy złotych , 
ków, wobec czego powstanie bezrobocie. Ci Dotychczas można było stwierdzić stalą, po­
ludzie, którzy tak myśleli, nie zdawali lIoble ważną poprawę, Minister cV'tuje tu tize'e1 ;n­
sprawy z olbrzymiej różnicy, Jaka nastąpiła westycji i ulepszeń wprowadzonych w górnic­
w stosunku do 1939 roku. twie, m6wi!lc m, in, o polepszeniu zaopatrze-

sztuk ,Jest już w robocie. , P~dobnte przed!ta: TRZECIA sprawił Jest następująca: nale-i:y 
~a I!Ilę s,prawa ~ urządzenIamI energetyc~nyml pamiętać, że Jest to ruch, ktdry pawstal w lo-
I transportowymI. , kI I" , f I k nIe asy Toboln c%eJ, z lnIC atywy te lasy 

Postawiliśmy sobie też za zadanie: lhl'do- i nie należy go zamykać w biurok:atyczne 
w,ać, polską .fabrykę łożysk kulkowych - ramki. Jest lo ma80wy ruch i trzeba. mu po­
oswlad~7.a mowca i to zadanie spelnJmi' magać, trzeba umoż}Jwiać Jego rozwój, ale n/e 

(Ok~~:~~stateczny jes1:cze stan zaopatrzen!a, należy go biurokratyzować I nie trzeo:! tym ru­
Czy dla każdego górnika nie jest jasn!:, te 

największy nawet wzrosot produkcji spowouo­
wany większl\ wydajnością pracy ciągle jesz­
cze będzie za mały na nasze potrzeby? Podob­
nie przedstawia się eprawa w ii!lrnych przemy-
6łach. WSPOŁZA WODNICTWO PRACY NIE 
POWODUJE U NAS BEZROBOCIA, Dowodem 
tego są liczby. Od kwietnia, kiedy rozpoczął 
się ruch wspóJzawodnictwa pracy, do wrzdnia 
1947 T" przyjęto w polskim przemyśle 50 ty­
sięcy nowych robotników. 

.... ____________ D'lŁI!"··.,..' ... ·.,.. .. ""-_______________ • 
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chem komenderować. 

Ruch wspdłzawodntctwa pracy będzie się 
rozwijał, państwo będzie otaczało go opieką. 
Zmiany w systemie płac będą dokonane. 

Spec!aJna odznaka 
dla przodownik6w pracy 

R<lzpatrywana jest 5(!lrawa nadania przo­
downikom pracy I!Ipecjalnej odznaJk.i państwo­

wej, Ruch ten zapoczątkowali i mło·dzl i ,ta­
ny - jest on ruchem całej klasy robotniczej. 

Wydato'eisza praca, większe zarobki pO~ł8pOlYaC 
TRZECIĄ nteJuną dla niektórych ludzi ~ • 

sprawą było zagadnienie, czy wydajność da Jeden z mówców - przypomina m!ni.s~er 

większe zarobkI. Dzisiejsza konferencja pJko- Z m ez e m - opowia'dając tutaj o swoich pocz'ltkilch w 
zał<l, że przodownicy pracy w węglu zara':1ia,ią dziedzirnie wspólzawodn.ictwa pracy, mown, że 
od 25 do 50 tysięcy złotych, Jeśli :'!aś chodzi .,..J. ~ ; 
o sytuację wsz)'6ltkich górników - nie tylko /n-,~{JM kpiono z niego i szydzono j nazywan:> go 
przodowników - to wygląda to następujl\Co: VJ "Wa1igór,", Może niechcący wymyślono do· 

Wydajno§ć od marca do sierpnia wzrosła brl\ nazwę. Bo istotnie ten nasz ruch, ruch 
ogółem o /I procent, a płace zarobkowe w sier- polskiej klasy robotniczej, ruch wllp6łzawotf-
pniu wynosiły 162 procent płac mt1rcowj'clt. f nictwa pracy, to jesl potężny .. WaJig6r,f', «(ó-
Przy /I procentach wzrostu wydaj;noś~i - ma- OB'lrpJ'B ry zwali wszystkie góry, obali wszystkie pru-
my 62 proce,nt wzrostu płacy. WYnIka z te- , 
gtl, ie wzrost wydajności jest nie tylko wy- j' szkody, złamie wszystko, co stame w poprzek 
nagradzany, ale, że jest wynagradzany ~ 01- Jego drogi. WALIGORA, KTORY ZBUDUJE 
brzymią nadwyżką· I ' I SZCZĘSLIWĄ, DEMOKRATYCZNĄ, LUDOWĄ 

CZWARTA sporna ł nlejatlna !oprawa. była POLSKĘ (długotrwale oklaski). 
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w""l11l11a""'" 
- a czy normy zostaly w tym okreSIe pod­
wyższone? - nie. Natomiast normy w}'k~nc­
Ile z nadwyżką zostały zapłacone % nadlVyzkq. 

TA[( JEST l TAK NADAL BĘDZIE' Współzawodnictwo podnosi rozwój gospodarczy kraju 
Tworzymy własny przemysI Rezolucja naradq qó~nikóH' 

budowy maszyn 
Uczestnicy narady przodujących górników 3) Współzawodnictwo pracy w górnictwie. 

PIĄTA sporna sprawa, która wymaga grun- przemysłu węglowego w Katowicach, w dniu które zrodziło się wśród głębOkich przemlan po­
ownej odpowiedzi. polega na wątpliWOŚCIach 19 paźdzelrnika 1947 r. po wysłuchaniu referatów lityczno-społecznych, z Inicjatywy najbardziej 
czy wobec złego jeszcze 6tanu naszych ma- 1 przeprowadzeniu dyskusji jednogłośnie słwier- uświadomionych górników, jest najlepszym wy-

dzają, że: razem twórczego udziału klasy pracującej w 0(1-
.zym i aarzędzi IJale'Ż:y rozszerzać ruch Vls!'';ł- ł) "CzłowIek pracy stanął w pierwszym sze- budowie państwa. Współzawodnictwo to staje 
zawodn'ctwa pra,..y1 Na tę wątpJ.iwoŚć należy regu budowniczych nowego ustroju sprawie(łU się ruchem masowym, PRowadzi do poprawy by­
wyczerpująco odpowiedzieć. Wszyscy Wiemy wości społecznej w celu utrwalenia niepodległo- tu pracownika I jego rlrdziny, pogłębia jedność 
że przemysł węglowy w Polsce nie ml",ł wlas- ścl państwa, odbudowy gospodarczej kraju I po- klasy pracującej i jest najlepszą odpowiedzią 
nych baz zaopatnenia, że nie wyrabiał ma- prawy bytu szerokich mas pracujących. na propagand, wrogów ustroju demokratyczhe-
szyn górniczych, Że korzystał z maszyn me- 2) - Praca jest w Polsce najważniejszym czyn go. 

. k' h t h f b k iIll'em'ecklch "tóre nikiem w tworzeniu ·nowych wartości ekono- 4) Współzawodnictwu naldy stworzyć ramy 
mlec IC , z yc a ry I ,A • h I d . . . I I ż d I' ł I' d l d . h 'd I ' ł' , Nad E!lIlii 'Nszyscy mlcznyc o Jej zorgamzowan a za e y w u- organ zacYJne przez us a eme o pow e mc wa-
~al owa, Y 5U: g owme "! . r. , tej mierze nasz postęp gospodarczy. runków I zasad, uczestników współzawodnictwa 
WI~?;ą, ze po ~dzyska~lU .~lepodległoś~l Z?- Szczególne znaczenie posiada praca górnika, należy otoczyć opieką ze strony administracji 
,,, .:,~y pozbawlem moznoscl zaopatrnma s , ę ponieważ węgiel jest podstawowym surowcem państwowej, przemysłu węglowego, partii poli­
w maszyny z tego żródła .. Zeby zaradz i ć temu I w polskiej gospodarce narodowej I najwainiej- tycznych, związków zawodowych, prasy I radia. 
rO'hpoczęliśmy wielką pracę stworzenia włas· szym artykułem eksportowym, decyduj~ym w Ruch współzawodnictwa pracy winien być pa­
.~o przemysłu maszv:n wealD-"'Vch. W tei ,ł\Jżei mierze o naszej sytuacji mi~zynr.rodowej.!.nlcltę ~tem Itudi6-. .. ' naukowych badań 

w zakresie metod pracy, stosowanych przez 
przodUjących górników.". 

• • • 
W zrozumieniu konieczności ustalenia warun­

ków technioonych współzawodnictwa, u("zesłnicy 
narady zatwierdzili jednogłośnie t5 szczególo­
,,:y~h zasad współzawodnictwa przodujących gór 
OIkow. 

Następnie odczytano depesze do Prezydenta 
Bieruta i Premiera Cyrankiewicza oraz do Zwląz 
ku Górników ZSRR I Jugosławii. 

Zamykając pierwszą naradę przodujących gór 
nlków przemysłu węglowego, przewodniczący, 
poseł Szcześniak stwierdził m. in.: "Od dziś na­
czelnym celem I zadaniem, stojącym przed pol­
skimi górnikami jest- jeszcze bardzieJ wzmóc 
prac~ mięśni i mózgów, by w ramach ruchu 
współzawodnictwa pracy przyczynić się do daj. 
szego ;renwoju Polski Dem~kr.tvCUJaI". 



GLOS .~ . 

. { , 

~nnIllliD.IlII.llllmIlUllmHUI1I!IllmlUnnllnlll\llimaIIlUlllllllllllllllIIIIUIIIIUIIUI;11l1IIJ1II1IIIIgmIHKIIII\I~IIIJIUIIlIIIn'IIIIIa!t!:ll'ill __ ==:lI!IE-._ ... _IIII!IIIIZ ____ IIIIII ___ 1mI1IIlIII~111111111IIHI1IIIQIIIIII8Ił1~!R."ł~i"~I!~II~adeiiaiiAML5G 

Jak 

I 
tato uparł ~ię, że f>yna hel': op.\eki cło Prani n:e I chli .na defiladę nie ;poJedzl~~. kęi:dy o tq1:ę 
puści. pC'lWIP.: -, Ot, ten Wacław F!lf:olk~, to d"..:g-IIY 

_ ,ladę 7, i!J'lllymi - tłumaczył bliski lpl c710Wlek 1 dobry <::7,eqhl 
Wadaw. \Al .. ddW zlo7.umiał, że talo mowi mąd~, 

- Jedzip.!Uy z druży'ną .. · tiltuniu, tatQ Ale czemu tilfo '!lic możp. 'Zrozumieć, ze on chee 
pro--i! V\'aclaw. 'Poka7~ć: .,ifl w mllndu1"le, pragnie po:::ruć !!ię 

- Zgubis7. )LIi bię gdzif's, maly iec;e-~ ... - dorn,;lym i f;(1modz:ii"lnym criowiekie.m ł{"lz, 
perswarlował ojciec. 1l1ltKIlł się więc najmłod~z.y"'yn r~·lnika Fl!.st>l-

_ Talku, jestem ~'l.p.chem, r7l.y nie? ~Wlęt.O k·j P e6z zhierał 9'101'\7. dO' gr<l<z.9.. na 00 ni!! 
narodowe naśzej ojC'l:)"7,ny jNit mnim ~w:ętem lr'lnduT, i hll!1l1ectk, i nnury na Til.lnienn~ ... 
także, więc mm7'l jechaĆ'. Ale tato w o'ltat.MlAj chwHj zezwolił' 

_ Nie tylko Iml je6l dobrym sy.'1 .. rn ~w.j -, .led'Ż, .ilłd~, ty WIelki Czerhu i m;i·zeru.,f 
oiczy~ny, kito mas7prujP w "\dętłt nIl_!C'Oi'lWf' po ulJcacQ Praql. 
środkiem ,llkv ~ smiał <in oJdFc. -- \J"~ ·;;łł I 'Illarzema małego Wacka ziściły "ią· I dohrze, pral:u], bąd1. 1>':Y ~:f)T7.<!r!'TlY, to cha- _. ZtJfia ezer·~';ń.'J;xz. v 

i .ler,~2 Za 19C~'!.OU:~!!!. 

'Z r II H' 98 fi ocznicę §..,r,lerci 
Chl'ę Ci dziś baJkt I)powj\,rl7.ie~. 
ze wszyshkid\ 11'<1 Jpraw,J.7i\llszą. kochaplE 
O pewnym chlOl)'lCu i przy j~ci~\u ,jego 
l~C""rQ\Vanym !ryr t"P1lł Mie. 

Właściwie hył zupełl11'" zwycz/tJny 
ten fortepian, o którym m0'wa, 
dopóki go Ó\\' chłopi~ ~enialn 
swymi palc<lmi nie r.aczarował. 

• o an 
Frqdergha Szopenai 
Maty Fryc.ek słucha! ~rama. a gdy p~r~! 
zakolal \vlasTI\' w klawisze śple~' -
W<:chnr!y słońca. gwilłzd '. ~tum bo ,'U, 
k'!'<lJ'le def;7.'oJ!,u, r02:!T1OW' d'l'zew. 

I f'\ljOł<!'kf z,akią! Pa&t'llY.!lll. 
wiatr j~iefl'l1y i świeruez,y ~1',1I'.ls. 
l ma:rzfl!n'e i ~ercp i d1Js..Y;ł 
i tęskn~tę i uśmiech i ~f{anie. 

Forllópia:1J st.al w dwol'ku 1l1<l4y.m WiU",-Ofil' i. gdy mrok za-P,ld;;! 
na \\azf\w~zlJ "~Tr\d drze';v i dny 'lad Mazowsze.m la-só1\' J pól. 
R.ę.c~ pani Szopenowej n:ł ni:n "'MIl' Szopen malym klawIsilom 0p0l';'jadd 
lekko dot»kai'lc klawhzy. C!ałą. PoJEIk~ i cały ból. 

A rol'tapllłll !Nil! ~~<?wałW 

Wa ek Fasolka 
do złoteJ Pra i 

si VI lerał 

i męlOO.ie w śwna,t wk~ ęz~, 
\\'Yc1Sl<a'J"łC z ocz,u ~łit~~,-a'~4!'h 
łzy. 

'Wacław je~t najmło-dszym synem czeskiego 
roln!1:a FasoL\:i mieszka niEKlaleko Pragi, 

z czego j~t bardzo dumny. 
- Mi~!;~kam pra't\'1e 'A' stoh,,:.y, imponuje 

ewym kuzynom 'I: Pilzna. Jak Z'aJ~dzie52 do 
})::-agl t() tu' jak byś był u nil~ w Laznym. 
Ws!ąd!!esz do po C!i!f1u , p61 god1'iny p~d"oiy 

i "La:!l1e - wysiad'łćl" 

Tu S!ę ty<lko mówi. Wacław dopieHl eZlp.­

ty !!.!Z1' byt w Pradze i be7 ojca na.pe.wno zblcj­
d%l"łby. Tyle tam ulic, sklepów wyso ich ka­
mll'!!!l.k l kościołów, :re tnldno się zorient')wać .. 
W :resrłym roku, w pairł7ierni!<tI, w dzien ';Wlp'­

ta narodowp.gCl, zab 'al go latka do Prllqi. _ 
NI·1'.Ch!!e chłoplIk zobilczy defiladę - mów l do 
!!!atki - niech jl;i" nadeszy. 

I r:::eczYwi~(!ie wielka to b-la radość dla 

l(och;!!1Y i miły Promyku! 
•. Po chwEo\\ ym milczeniu znów Się od7y\\'~m. 
~!e poz" ala prl-ecJez na ln logika. aby do na 
\włu pracy ?okladać Ci ciągle czytanie mono. 
tonnych hstow. .\lamy bardzo dużo pfilCy \V 
szkole j dl~tęgo jestem wciąż zajęta. Poza tym 
Jestem hal'cerką. Zbiórk,i. plan itd. pochłaniają 
nu:ne. W ~obo!\~ . f. j. "7.9. było wspil!f1iale og-
ni-s,k'o() \\ rnic jskim pal \V ng-nisk,u tym brala 
udv...ał żeńsk~ i m,. ::'-U7.Y'llil ~mnilljaln<l, 
ti~i~'ny sikoły 'Jr. 2 • 8r. l (czyli my) .. Bvlo 
eaNLo duż.o puhliczmo.~c.i. " 

Dz.tękuif se.rdeczn'i" za POluro\vienia i odwza. 
Je!!l11!a.m SIę· ,\1.uszę ('os niecoś wspomnieć Ci. 
mój drogi Pny jacielu, o szkole. WychowiI\\'Czy­
nią moją nie je~t jl!?! p. Kuhial\O\\'a, o I;lór" j 
Cl bardzo dużo pi~alarn, lpcz p. :der. CzeT­
Wiń;.:':!. W~~cel Illb.jJam p. KubJaho\\'~, nie rih[p, 
gc, ±ec:: p. kierQwruk bvl zły. o. me lylko od. 
g"ywa tu ro!? Sl!a prz)'.\Ii;;z311!a . -duka u nas 
wno. Z~ciE upływa muo. Już zd"żyiam O'.zy· 

ośmiolebllego Waclilwa. Po pierwsze, plzy­
jemnie jest jeździć poCiil'l'em" a 7,wła3zcUl w 
taki wielki dla Czechów dz.ieli 28 pazdziE'rni­
ka. Czegr'lz i\-ówc:zas nie vndzial WadRwi 
Wojsko, .. trazacy, lud v: reqionaln.vch strojach, 
związki. orkiestry i haf'ene. Or! ll"Oo lin'a 
Waclaw marzył (1 jednym: By Vi przy szł'm lO­

ku brać udział w defiladzie i Ola zerowac 2: 

harcerll!.mi. 

Zapi"sł 5ię więc rlo harcerzy. a polem sklo.­
da pi",n ądzE> nil m1tndur. Nigdy nie był har­
dziej o6zczędnvm, l,ili w tym Okl!!si0. UZblN(l! 
wreszcjp. Kupił mWlrlur, cl.apkę i biiQnt'cik. 
Hp.'ze! Zad h"ią !;ię ludzie , •. Padz"" qdV zo­
baczą VV1l.claWd Fa;,<)l~ę w szerellach dl"'llulą­

cych. 

Zbli7.ał 6i-ę oczekiwany dzień. A tu nagol iW objęciach malM. Przy nauee. 

nadzwyczaj pr:>:yjenmie. Poniżej 'lamje;;~czam;y ł KOChallY "Promyku"l 
nilde~łilny przlJz CiE'bie opi~ ogni~ka. (Pozo!!ta- . ... . , 
le opowiadania są mniej ciekawe). . Dalwno ,Jl'.7. mJ.3łam. z~nll~r n.ap.!~ac do ,fe-

Redaktor. ble. Nie mla~am orlwa~l. Czytałam jedf1ak każ' 

Nasze ognisko 
Cisza... Lekki zefirek pOtU za liście. l\agle 

buc~nąI plomień, )ak poiw6r-, wydostający s.ię 
z. Zle.JTIl. ~skry. ~l'by s},~zydIHie pt::\'k,i, u[Jjosly 
SIę. ku g<?rze. ClemnOStJ r 7.pro.zyl blask. Z 
mlodych piersi wyrwal się harmonijny śpiew . 

... P!rmie ogni~'ko i s7.lIi1lią knieje ... " , 
IWYCZ"'ć się rio dm",ych kolcżallc.,,· i kal"f,:'ów Pieśn .plynip• wz?ija się ku ę-órze - mkrlie po 
J:zyk~ ifa:ncu:<hi('~o II zymy s.ię nd,hl. W rosie Jesiennego \VleCz,orll, odbijając się echem 
Pll"rw'zym r~kll na,u],i h;;rdw go nit- lubiłam. illc wśród lasów. 
teraz c.dwrotnie. Szkoła nasza będzie ohs-zcrnicj· Z kołyszących się cieni harcerlly i har{erek 
sza. - l'Oz.poczyna się budowa drugiej czrśd . bije Iu'na radości. Powielrze przeszywa burza 
BOIsko pr<J\\'dnprrlol>nic będzie .ag,rodzone. toastów na cześć p. Starosty. który' zaszczycił 

Lusia Binderówna, Poddębice. s'wym przybyciem nasze oi!nis'ko. Wrz.a'wa 
Odpowied:~ Redaktora • " 
!\oclwna Lllsirńko, nie. martw się wrale O to, cichnie... Blas pada na jdsne, 710tawe włosy. 

że 11.j sWyll1i li "i nl11i zahier;'<l ['Z8~. K~żd\' li~t Ter<lz W Y!i'[ę.pllj<j "arlysr.i". Na,.iripkniej~zym 
przy J~ci{)ł " ... ProI1Iylia" 1:IlYl;1111 7. prawrl71wą wys't~rp.Jll szkoły powszPI.'hnf' i by1 śpiew małej. 
pr<YJf'nJ.no«·I~ .• Ile nil I,azdy mn!:ę d{)~'; szybko dzipsl~c'<:'lelnie.i r1ziewr'zynki. ·Z drohnych. Ivat­
odpowi d~ieć. ale .tll wy I.ącznip i: pow()(ill 51 ['ZUp. łych P ('f"i ~'ydoby'\\'aly sip ślinnf> 17If'lndif' Cl~' 
łYl~h rilll1 [!'ilzctJ.;l. Rardzo sir cibZf. że żYcie ,~mi smutne, cl~sami niby radosny 'piew pia­
j prac;] u Ciehie w sIlkole toczyię wilrlko l że sząl. 
ma z ~yll1p~ yCl'1} ch kalegriw i 1<oleżanki. Cie· 'a<irhorl!ila pf'lnill mll')'. Ognisko [rzdl" Z;j­
hwy je"ieiJl. l:'\' CZytaj;l oni "Pir)m} kU j co h?OCZYĆ:. Szerr.~;:-i prę7ą si!':. '~lllłuią p~lf'd dllrn, 
o ni 11 m ·:;łą. ~IPchbv też kJt'lln'; nrOl -,li dr) nlf' PQ\\'!e\'"3J<lC 'm s~ląn(l.Jrem I ZIJ1O>' plYl1le 
mme k łka slo , L;d2;a{u IV oS;n'~ku po prOf..t.u I &piew:. . 
~l . zazdros?-czę. ~\ru~ "o\\:n!ei zc1!lrza!o 51e., w .. u,\ly;m ... o.r.z ·S,z')o';Clc na,-odu." 
t"bch ogn!s",ach hr.;oc: udz1ał l to byłu za'Vsze L1L~i.ll Rind .. rńwlU 

dy "Promyk. Wreszcle zdecydowałam się lila­
pisać. Nie wi.em, jak l!st lT!Ój .zostan!~ do grona 
Twego Pl'ZY jęty? Mysłę. ze jednak n,ie odr:zu. 
cisz, "Promyku", mego listu, pra'\\'da ~ 

Kochany . ,.P[{~lyku", ka·żdy !woj przy ja c: eJ 
~laly czy duzy. Idory 1'()Ie~ponrlllJe z Tobą, lakże 
ie<:t szczęślio\vy p.isząc rio Ciebie. Tv lm IY.1pisu­
wsz,. dorlldza~z, tłumaczysz, oni sa zadowoleni, 
P?lm dllmy, ze .mo[q z tobą roz'TI3"jać Ilsbv . 
nIP. Czy Ja łakze mogę do Ciebie pisać? Bed~ 
bardzo z ad OWCI] ()!1a , gdy mnie ni~ odnuc-:3ź 
lecz przy jmies2 i zechcesz porozmawiać Z-e mr.1j 
szc·zerze. 

Żegnam Gię "Promyku"!. Życzę Ci powodze. 
nia! 

Frrrlzia S, 

Odpąwledź Ret\~ktnrą 

I C~pmlJl Ty, kochana rred'lu. me IT'jałaś 00. 
wagi do mnie napj~3C' S,ma mOwJ:;z. że ?"ieJu 
111loc\ych C1;ytel!11kó'" p15Zf' do .. Promyka" i ,.Pro 
myk" im odpowiil<ia. CZp.n1U mla1by do CIebie 
n(lni":c sie ion'-{(·lt"j) Fl"Z ~!1111!a j ('xhdżnie 

o II SZydhlrr, ro CI lęzy roił Ser:u. a 1.3 z calą 

pewnOśtla rO'\'S\e szc:e.ne z Tcba por zm3'via n, 

R.edaktor. 

• 
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Przyjaźń ze . Zw. Radzieckim ostoją suwerenności Polski 
Obrady zjazdu Towarzystwa Przyjaźm Polsko-RadzieckieJ w Warszawie 

Lic~na rzesza dl!'legaltów T{)'WrrnZY$tw3 Przy ­
j!Źll'l.! Polf,ko-R.lld,z,ie~lkiej z całej Połski wypełniła 
"IV d.!'!iach lS i 19 paidl;iemlka wieliką ~ alJę "Ro­
my w WarszalWie. 

wiele lat Jlrzed Rew~l l lcją. PaździernJkową de- l 'ZlIda'niem Towarzys twa PrzyjaZD! Polsko­
mokraci i rewo l ucjoniśd rosyjscy uważa li wy- Radzieck ie i - zakończył tow. __ Świ ai1kOl\vski -
zwalenie i niepodległość Polski za konieczne, je~lt stać ~ię wie'lką orgamzacją ealego nllrodu 

Ha's,lo dekAhry !>tów ,,,,nie może być wolnym polski ello. 
n~rórJ. Móry lJc-i-~I,~ j,nne narody" I,o djęł a partia W (kugilll dlliu ohrad sek-relarz g!'llel'adal.y To-

Maniła.łact -
przy jaźni polsko=radz· eckia; 
VI P~ńłtw_ Teatrle WOjska Poltkiep 

y j ' i~h* 24 bm_ P. Teatr WP UCllc! 30.­
leoie ~iekopomł1ej l'e~"olucji pddziermkowej 
wystll wienlf' tn głośnej sztuki pt. "Zag!!!.dn!enie 
Rosyjskie" pióra KoustaJttego Simon nwa, je 
dnego z na.jw:vbitniejszyeh dnunaturgó'4 ri!· 
d ?Jieflldeh (loby O/itatniej. W' pienvS'Zym dniu obrad obs zerne przemówie 

!li€ \VY~O:M1 I'l\d'ra ~mhasRdy ZSRlł w W""'Cl<za'wie 
~ . Jakowlew, k>t6ry po'W'il!dz·illł m. jln. , co nas,tę­

boIsz~\Vicha z Ll"ni tleln I' Sła lin l" lll nil czele i właś " j \ \, . k' ł ił r l 
" warzy5- WII - OW. ron;; l _.- wyg os re em Rl'-1:YiSl'ri ę tej n iezwykle interesującej i m I 

nie Rosja rewoluc.y jna pora Z pie rwszy rea lnie (lrgaloa1z acy jny. Po sprawozdaniu Komisji Rewi· wskroś akl,ualn",j sztuki objął Leon ~chil!~.r 
)Uje : 

.. Pil"~y jadeie, mill1ęło .~llli kil)ka łSQ od ch\V'ill,i. 
~y ~i~r~ polsk4 słaną! ral1l i~ w ra mię z żnł­
rn~rlem radziec,kim do walki n uw~lnie ni e SWE' j 
oJczyzny od jarzma oku.pacji Niemiec hitlerow­

postawiła spl'awę Ili e llodleg tośd 'Polski, jako zyil1ej j o,żywbnej dyskllsji przy&t;w1iO'1l0 d·o wy- ł ' dt ~~ "'k - •• I\,le 
P n-_. ~ . l. • ' . ~. , Role !l'.owne o warza"Gj;: <:1_ a!'za,n",a, d_c • 

II ""wa S3Itl U ll z,leł1 l cgo I ~ lI wC!rel1 l1e lfl) " hot'll w.Jaclz Towil.t;-ystwa, Ra'dy Na<czel!l1€), Ko- I d lń 1- T b . k , W"gn;yn Łapiuelrl, f\lwi-
D '· ~ l I. d . ZS' .. R . . . . S 1 KI' ' _ .1.' Z s~,:t, a 0l8~ . " , ąZfJll1'le O<l'i'O,,,U po _"'K'łpgo -o prl':Y Jaźni z, mlGjl ~e'\V'lzy J'nej , I ą.< 11 o <':7.en"'1<l~gjl. orn derski, Pietraszkil'-wicz, Żukuwski, Waslle"JV-. 

R'R nie napotyka. jllż. rt:>Jiś 113. żadne przeszkorly, u('hwalr)rJ? :vys!fK: ,depe s:<ę rio. I~rezydenta . Rle~ ski., MlI,JiSZ.E'wskl, I\.ozłowski i inni. 
II Zw~ązek _Rad.z1~ckl od'P n'W'llld~ t.a'~;nr samym C7.YPoi'op()lł~teJ Bił'<wra, ge-ne!'(I,hs,~1musa sta-bna 1 . 

skich. 

WÓ\\ne,ws. gdy tenny Ul-chod;nie Zwią'zl<u R~ ­
~leckl~() 01'a'Z Wa<llzą piękną. ().irozyznt - Pol­
'*~ dept:aJ e.iJ;t żold$. o.w zeeiekl@g'Q wroga w'Szy­
s.tkieh nil'rodów sł(lwj'l:li~kich~Niemie.c fa.6Z-y­
"t~1fJki:e-h - na"od·zih\ się l'rr.yjaiń ~lsko -
'&tb:;ecka. 

daże,nięm. ministr~ spra~v 7-<lg>ranionvcn ZSRR ,\1.ołotOW3 . nl"korR.c,i€ skomponował otto ~...xer. . _ 
1I I 'l!łil l l' t:I I I ' U ' ll , H 'Jl" l ł , I !I I Jl I " , r l iflJ!ł l 11 'l'll lll l ' . :tl ,I, JII I> f'll hf , \, !rI1I tl l !!ll!' UIl1f!il "I lII l ł ll l l: 1 , r łłt łHIU,!t' i' l lll lł'. , 11 1 1I ł r p' , r ~ '1i 'J' ł lil l łl' I ,I 11': I I 111';I 'tl .• I r ł t l! l l l n , ry 'i p"ll l łlJł iI J I I t f ~ ~ , f ' ł ' ł ;I I II I ,I ! '" fi J ' 1' , I' ł l, ł !:' I! I '.Hll l ł' f 1! ł , ~ ' 1' ! ' ł ł I I l t ł Ił. ! U ! ! , r', 

Zyc
B 

ęzcy i kandy 'lei na z yc
M 

ęz ÓW 
~"'Cl\'l!~ tt!,nJ;~m1' oller/lić, j~lk mądra byJ~ P{). 

lity.ka ?l~z~'wda~~ OOlWifj P.ol",ki J)emoKrały'c,zo€lj, 
l.1tOr2j pl'f;lTw&i l'odlfl'ieśH halSlo pr,zyjaŹ'l1 i i w5lpół­
p.l'Rcy P'O'lslk~ ze Zwi·ęz<kie-m H~dzi~oki>rTl, ja,k mą­
dn'a była po:liibylka Z.wi~zku R<ld'Z1I"c·k,iegolJ OI'i\<Z j .... 
g,o wodza Generadj1s'simusa SbH'n", Id6ry w imil'nht 

Zc"vod y ' P "'~cy W I\)~owei Tkalni ił . ·Z. P. B. Nr. 1 
: wie uiespokojnie zerkają z pod oka na t8.blic€ l;:tntrnie współzą:ł{ounictwa, .oEi~gl1ęł~ z6społf 

·;wydl kolegów. Codzieft inny ze'!\pół robotni" ob. ob. Kajeta,'l'uaka, Oorylua 1. W~zyka. 
ków ~twjerdza z triumfem !! "Wczoraj myśmy Ob. Ka.je!cuua'k WTaz ze swoim ze3połE:~ 
hyli ~Iórą·'. otrzyma.ł pien"n~ l1agrod'i, t. Zll. pruc:hod,rli 

~~Y'!bkich l'I'\'rod.6w Związku l(i1d~ieck,ieg{) wy­
t:tą'€L'1.~ł do P~I!,1ri Demokil'ałycz'llej rękę pomocy 
j l't"zYlazrtl. . 

Mj?J~ro kj~ka Ja't \ j o~'CJ1je 'HożeJlly oświ'ld 
~yć w§zvs.r!cim tym, ~tÓ1'Zy wąlpiJi o "ł'lJszno ~ " 
drogi przy,iaźni i wspóJ1pra'cy z ZSRR, ohrane ; 
pn;,,-z i'101wą PoJs,kę, - że drogll ta ohzal~ sif 
j~dynlt ~łu ~xna i i yclowo kOofli eczna dla 00" 
krajów i obu narodów, 

Pod konil'c r!1lesiąca komisja kW;Ll1fik. acyj" , p-T'opro,-zyk orilZ 1000 zł. dla illi!l.ist!a i po 500 
nil zabrl.lJa się solidnie do H'lzpatrzenia wy- zł. dla kaideoo robotnika; drugą nagrodę 

, nlków (do k0111lsji weszli. przed~tawidele dy- . 

'rl'kcji i adu
1

wistr
ac

ji, Rad'y" Z~kładolVei. kil- I~;I~lii<~~~li!ł~~1~j!~~ 

s,cJusz wujenny pn;yniós! nam zwycięstwo. 
wspo!prar.a t(ospodal'cza przynosi Ob l,1 państwom 
korzyśei nie IIltgll.ią l! (! wątpHwości, a wspólpril-I 
Gl! . na~2la na arenIe międ7.ynarodowe j przynosi lOb. Kojelonj(jk 
ogro.""ą korzyść. dla slIrawy poko ju światowego. .~wym zespołem ,. 

fu t P I grol l-szq 'hagrnd(' ~\I~łT.zys' wo rzyjaźni PoISlko-R .. ó7.ieckiej wspó}zawodnic l<. . 
!trzeW!10 bok za krokiem ideę t~j iprzYJ'aźD,i w 

..1_ ' l k / ' "Nowej Tkalni " . llii!O~J e po li- im . .Prlicy dzja~aczy Towar'ZYiilwa 
2lA'\'I;dZI~C:-.ar.ny w dużym ~tqpn~u, że narody na- •. " .. _ . _.' 
soze 1<?'f>lelJ 51'ę poz,n8'ły wZi1Jjemni€. . To. pe~.· nle me PIZ\ l"idek. ze z. NQwf.j 

I Tkalm PZPR Nr. l wychodzą wszelki .. nowe 
I!l,ra~n~ ;r:łożyć W<l-l11 pod'l.ię'kow~IIi<! 7Al Wlł5q }Wmy!)ły, wszelkie próby pioniersk.ie, kt.óre 7. 

0" "00'1, i s z lachet·ną dz-iała'lo0ść. kolei zuajdujij zastosowanie w pozostałych 
Z kolej m4,nl'Ster f.I,w. SWiątlkow~ki wy~{)sił oddziaład, jak też. i . w wielu innych rahry-

fIef.era:t rdł'()Ilo~'()zl\1y, kach przemysłu włoJ(jenmr7e~IO. 

Przoo na1rodami slooi jl>d1'l;'! drng.a _ Sibwi!'rclz:ł Taką nowością ostatniej daty jeflt wł\pół 

kLl fJ1R jstrów i doświad~onycb starllzych ro-.1 ! !lotników.) Zaraz na wstepie wył011'i1a roię po- ' 
i Wil7..na kWt'stia! okczalo ~ię. że rla prZYkład i 
i 'I.espól l'\'lil jstra ob. Vv(~zvka [)Ri~gIlHl najwięk i 
: ~' 'ly, bo wyn(l~,ący 115.7 !'!'f)cent w ykonaniR 
I planu, aJe ... było w tym 20 sztuk " ekundy". 
. Zespól ob. Stan.isława Kll.jetamiaka Cl-5ią'Jllął 

Jr.7.P.ttJ R(/In~rl 
179,5 PTor!.'mt normy 

na 6 kro<nach 

mim., Swi@ltlkoWlSki - jest to droga z~spoJenii1 !,awodnic~o ~espołowp, ohejUlują~e Tkalnię 
""Y'~~ku W'!Jlly~bk~ch tych, ldórzy pra'g-ną trwaiego Jako c-ałosc, czylI sto dwadZIeścIa klIka zespo­
palroju j p'rzyjaźl1i m~ęd>zy l18IToda111l dobra mas l łów. Na dużej tilJblicy, wywieszonej na widoc'Z­
pra.eu.lący<:h, i u!rW<l'Jeni11 niepodlJdglości ~wej nym ~iej~cu,. :zyl;a1ny długi !;ze~ef.J nazwi,k 
()JezyZ!!1J' Na He leg'<O pods,lawow!tgo stwierrhe- ma.Jsl row l C7401lkow zespoIu. Tuz obok W),' ­
ni;; przedst3J\via ll1Ó\v,ea rolę Towanzys<f.wa Pr-I.Y- szczególniono wanmki wspóh;awodllictwa, a 
jairu PolS1l«l - Rtl<m&k-iej. więc. procent wykonania planu, ilość braków, 

I h d . d . k l procent mniejszy, bo tylko 114.3, ale zato 
f!j podstaw na's'Zej pracy Jeży 1}/''leko-n'i'\,nJe regli. <I.TnIl przyc .1' ~enl" . o pHCy l ~lin.:lua - "sekundy" miał tylko 11 sztuk. Komisja orze-

~ . i - " Z -. 1.' cł" '1 ne Jej za-czyname l koncZ8me oTaz llosc po- . . . . ., . . SOJU,SI': przYJlum ze wl<jUII!m Ib zlec.kl lll ~tojÓw kła, ze odpowledma do I10sCl braxów kazde-
nak~-):uJe 118m polsh racja stanu, interes pań- .. . . mu zespołowi odlkzy się pewną ilosć punktów 
!'twa I narodu. Współ'ldWQdnictwo to zar'zęło ~i~ w pO- I z procent~ wykonania planu, i W osl.atpc?nym 

PrJ:iYjai:ń I soiusz ze 'lw iązJ.:\ ero Radzieckim czątku września. Przed k ażdą zmianą majslro- wyniku trzy uagrody. przewidziAne w regu­
W.l>MACNIA I GRUNTUJE SUWERENN0SC 
polityczną I gospodarczą Polski, wzmacni~ wpływ 
i .maczemp. P.olski na arenie międzynarodowe j I 
ata!'!owi h"vala, podstawę zdrowego rozwnju 
Iuszego pań~t.'W~ , 

Pr1:ed lVoj>ną p"opagamia Si.\!Ilacy j>na i en(le·c­
ka staraly s,ję pfzeds1aIVić ZSR.R s'p(llec'leń~iwu 
po-lsk1~mu, jako pańs~wo sła1ne i nit! 7 ywolme, kkó 
re roz·leci Slę pr.zy pl€Q'wszy'l11 ~II'oi{'iszym ciosie. 

J t.l'zeba było d()pi-ero wielkiej ziwyc'ię~kiej 
w.oj!TIy, aby okaz.;!ło 5lię, ż·e jeśli walkresie międ zy­
IVIOJe..rmyrn llld'lie z ZSRR ()(J.ma'\Voi~ lł ,i sohie wiele 
- stworzyli sobie zla l-o pods,ta'wy pOIlęgi swo­
jego pBilS'tiWi! i u&lrój {) nieSlpO'tyhnej wB'J1loś,cj 
'I1Q1l'alnej. 

Tak wielka potęga polityczna i gospoda.rcza 
~ <:lii'g-nął da,lej mm. Swiąotkoi""<;iki - - jest potę gą 
płtkejową i izolowanie ZSPR - do Cle llo d ążą 
"Jektóre koła w USA - jest z góry ska7.ane na 
niepowodzenie. 

Minister prq;Y'Pomni'.ll nf1s.[\>.pnie, że iesl.pe 11~ 

Genowefa Sienkiewicz 
18-lebn.ioa t,kaczka na 6 

!kro:snach 

.lanina Jurek 
182,6 procelllt norm y 

na 6 kro~nach 

. S tanh;ław(J Micbalak 
177,8 procelJlt !IHHlny 

na 6 krosna,ch 
188,2 procent normy 

Fryderyk Szopen 
. (II' 98-ą ."ocznicę zqońu) 

w dniu 17 bm. mija 98- a rocznica śmierci I ręm w świetnych salonach arystokracji pol­
Fryderyk .. Chopina, największE'go artysty pol I skiej i zagranicznej - był przez nią n a rę­
skiego, jednego z naj~wietniejs7.yeh twórców kach noszony. Chorym Chopinem przestali 
muzycznych świi'lta . Osi ", tnie lat.a J t"go ży- :r:ię interesować ci ~nobi. nierozumie.iący, 
cia wypełnił" usilna goraczkow:'ł prac;:!, kt.órą czym twórcwść ,Jego jest dla Polski i dla 
kompozytor prl'l)i!nąJ nsdrobić czas, skracany świata. 

zbliiającym się widmem śmierci. Rozwijała 
.;:i~ bez1itol'na ch oroba płuc . Trawiła tęskno­
ta Zi'l kri'ljem oJczystym, za rodziną , za przy­
jaciółmi z lAt młodzieńczych ... 

PC) rlwókroLnych odwiedzinach sioRLry, Lu­
dWIki Jędrze;iewiczowej, po społ'kHni u w Cze ­
chach z. rodzieRmi - czuł ~ię t.P1'a7> w Paryżu 
samotny, mimo, że miflł odd:ł nych sobie prz,Y­

Ch opin jest. najwyższym wcieleniem w m u 
zyce pierwiastków narodowych p,:-,}~kicb, (.wór 
czość jego wyrosla bezpośrednio z bezinden­
nej pieśni gminnej, którą w latach dziecię­
cych i młodziellczych słyszał z ust pastuszka 
czy żniwiarzy. Obok motywów ludowych, -
dźwięczących n.z 'po n~ z nutą oberka czy ku­
jawiaka wybijają się w ,l ego lTlu7.yce pier-

jaciól. wśr6rl nich' -- wier nego Fonlanę. Prze- wia~tki patriotyczne. Reaguje w 5:wej I.wo1'­
staj już komponować -- choroba czyni i;t1'a- ('zości naj żywiej nH w:vp,Hi ki polil:vc7.ne. pi~zc 
SZliWE ~pust.o!izenja \V organi7.mie. Cierpi nic etiudę rewolucyjną na wie:;ć o upadku p0W­
dostatek - jedzip na koncerty do Anglii i ~tanii'l li~topadowf'go, w poJo1.1f'z"ch i llchPl'­
Szkocji. W r,ondynie Chni)in jes! l.;:lk slaby, lacb w:łlczy I. wro.:iem Ol·eżem. jakim )'nzn'1-
że nosza go po ;;cbodach b'1 sam - chodzle r za.dz3 9l'ty s1:o1 - rnl'zyk , est l'zeczą zadZIwia­
nie ·może Dopókl tworiv! i koncertował , do- I jącą . że ten najbardziej polski, narodowy, lU- I 
póki błyszczał r ozum em. dowcIpem i h Utno- dowy artysta potrafił zaklać w swych utwo-

l'Rch tyl€ pie rwi~st.ków ogńl no11.1d?kich, nadać 
im tak świ .. tną formę artyst.yczną, iż stał się 
jednocześnie ulubionym kompozytorem cale-

go świata, najWiększym "ambasadorem " Pol­
ski za granicą w latach niewoli i d zisiaj. Na­
zwisko naszego Mist.rza jc.st niczmiennie ma­
gnesem przyciągającym Bumy do sal kon cer- i 
1.0wych całego świata , możność wykonyw<lniR ; 
dzieł chopinowskich jest dla wszy:::tkich wie)- I 

kich wir1 uozów zal"zczytcm. 
Serce Chopina pr7.est<l ł o bić dnia 17- go PHi 

dziernika 1849 r. W 1935 r., powrócilo, s!ilra­
n iem In st.ytutu Fr. Chopina w WarSZAwie. na 
miejsce swego wiecznego spoczynku w fila ­
rze kościoła św. Krzyża, Ciało ~poczywa do­
tychczas w Paryżu. 

W ' stuletnią l'oc7.nicq zp.;onu Chopha, w 
1\)49 1' .. odbędą się w Pol~cp. już dzi~ia.i przy­
gotowyw"ne, uroczYF!'ości p:,j{)~hNOWe i niani­
f€st;:!cjP art.ystyczn€ na. ~kalę świa tową. P nI­
sk" demokr acja p ragnie tym rl::tr \\i"yraz prze­
konanit! że nową kulturę m1rodową budfłwnć 
możn", jeoynie nR z<'ll'owych i trwalych Iun­
dfłmpnJach prze!'złości żp ,.Chopin wiecznie 
żywy " pozo2tallle na Z2w!!ze Jednym 'l najpo­
tęzn161 szych fi,l=ów' gmachu polsklSJ kultu.ry, 

J'\'UI limwltZk., 

j\ j C J 'l (J!I "h;\(J 

l 77,! p ni I Il't nrlll1l)' 
nl!l 6 krosnach 

1./lu ;.'-d ,:lr '4 rlIi an .D:'-Jlyń 
wygr'l.l II gą nagmde 

PZPB Nr 1 

Cltrzymał zeE-poł ob . Dor'l nia (800 zł. dla maj­
~tra i po 400 zł. dla robotników) Trzeeią 
nagrede przyznanI' zespołowi ob. Wężyka (60~ 
zł. ma i~ter i po 300 zł . robotnicy) . 

Do kOI\ca padźdzle]'1~lka może więc. zesp:)ł 
ob K"jp.taniaka Spokolllle szczycić się s''ł''[!tl 
ur-z Clwie zdobytym honorowym .stano'l'risktem 
przodov-roików produkcji - ~ do konC:3 paź­
dziernika t. zn. do ChWlll , gdy drugle posie­
dzenie komisji kwalifi;.ca,:,yjnej orzeknie. lctG 
jest zwycięzcą w drugim miesiącu w,spółza· 

wodnictwa. 
Na horyzoncie zjawjł się 1UŻ grozny kon· 

kurenf.: zPRpM maistra ob. Wie lechowskiego. 
Za pierwsze dni paźdz,iernika wykonał OT! 

swój plilii w 133 procentach i o He tak pój­
dzie dalej - i o ile nie powinie mu się no­
ga o "sekundy" i "prymy" jest to poważny 
kd'l1dydat do plerwszej nagrody za miesiąc 

październik. "Niebe;;pieczeń3two" czai się 
zresztą w rńżny-:h kątach Nowej Tkalni, bo 
kaźde 2-tygodniowe obllczenie przyr!05i nowe 
dz! efiiąlki wspaniałych l e!wrdów wydajnośc!, 
Ostlltnie oiJlk7.E'l1ie np. wykazało tak "'rlelką 

ilość nowych "asow, ze ze względu na 
szc-zu ple ramy gazety podać możemy nal-v.rls· 
ka i fotogralie zaledwie kilku z nich W tej 

majster 
Józei W iP/ech'1lVski 
ka'tldydal. rIo J-eJ na­

yl'o.cty za pllŻldziemlk 

majster Karol Wężyk 
w'ygrał ITI na gro dę 

PZPB Nr 1 

5ytuacji oC7:ywista wiełe zespołów pretendo­
wać będzie do nagród. "Siar,e", zna:ne już w 
Łodzi i poza r.,odzią "asy" scheiblerowskt;ę 
zna jdują si~ w coraz li'.'2!1iejsz ~'m hO'llorowy.m 
lowa.rzystwie, i naJp€wniej nie martwią $ 
z tego piJwodu. 

RekrHdziści przestają bye wyjątkiem 
['oraz szerszym frontem Hiziemy do takiego 
podniesipnia w y dalfio05ci pracy, że dobI-(}b~ 

ogółu pri'lcuiacych prze~ta.l'!ie być tylko na­
dZIeJą na przy5z!oSC, a stani€ ;,ią faktem 0'51.q.. 
galnym JUŻ na niezbyt daleką metę. 



Str. 6 GLOS 

HI przededniu 30-lec i o ReHloluc II 

• z z Zwi~zkac~ 
Zawodow"c~ 

SEMINAIUA 

Nr. 290 

• Już dziś, w trzecim roku pokoJu, trudn,> po- . LOC do rozległego, leśnego parku i ku biało-, Minie jeszcze kilka Jat i to wielkie miasto W Wojewódzkiej Szkole Zwlązk6w ZaWOoi 
ll!lilĆ po CharkOWie to ogroanne popieliJS.ko, ja- I grodvkiej szosie prowadzące.j do Kurska i Mo- Ukrainy radzieckiej zaleczy callkowide s.woje d.owych przy ul.. Zerom~kiego 74 odby~a1_ 
kim pozostawili go uciekający na zachód !kwy. Charków jesot midJSote<m zieleni. Poza rany i zakwitnie wśród pszenicznych pol t T- SIę W trzech termmach pIęciodniowe sen 1na­
N,emcy. I' leś~ym pa.rk.iem, jednym z ~ajwiększych w Eu- I krainy. i zie~onY1Ch .lasów na .wie~kiC? s.zl~ka.c~ ria: pi~rws~e od 8 do 12-ej, drugie od l~ do 

Charków należał przed wojną do naJw:ęk- ropIe, posIada w centrum miasta s.zereg innych I komumkacy]nych Jako dowod, ze zywo Tll'Scl/19-eJ, trzecIe ~d .20 do. 24-ej, dla członKÓW 
1IiL) ch miast ZWiązku Radzieckiego. Przez pe-,' panków i ogrodó"w, z parkiem im. Szewczenki 'I naTodów słowiańskich nie 7JlIlo'.i:e żadna wrdza zarządów, odc1zlałow ZWIązków Zawodowych. 
w en CZ/liS by! nawet siedZIbą stolicy Ukralń- ~a ,:zele. 5iła. L. W. Okręg=.~l~Ja Zw. Zawod. 

&.k. ej SRR. W czasIe ostatme] wojny kilka- I ... 
bOItnie przecho·dził z rąk do rąk, jako ważny . C a z 
pu.n.kt stra,tegiczny. Uciekający hitlerowcy do-
kończyli dziela 'Zniszczenia, dewa!Stując całko- -. 

ak fachowcó pr~~y n ryn 
w Łodzi Dane Urzędu Zatrudnienia wicie bogato rozbudowany przemysł miejsco-

WI' instytucje kulturalne i cale dzielni:e mie- W porównaniu z miesiącami poprzednimi, Ogólna ilość miejsc, Jaką zgłosiły zakłady pracy jest bardzo duże, zarówno na wykwaH-
5Z1:,alne. . .. . . _ jeśli ~hodzi o rynek pracy - ubiegły wrze I pracy, sięga 9.771, z czego na Łódż przypada rikowanego, jak i na niewykwaliflkowd."1ego. 

Spośród m'ast radzlecklch Charkow nalezall sień ode wykazał większych zmian. Liczba za ,. 6.455. Charakterystyczna sytuacja daje się zaob- ' 
do naJbardziej zniszczonych. Decj'1Zją rządu U- rejestrowanych poszukujących pracy w Łódz- Tak więc po przeprowadzonej a:t-:ji za- serwować na rynku budowlanym. Na pochta­
krainy Radzieckiej i wolą jego mieszkati.ców, kim Urzędzie Zatrudnienia wynosiła pO';)ad 12 tmdnienia na dzień l-go paźdzQernika nIe ob- wie znacznej ilości wpływających 'Ulpotrze-

d b' 'aJk W bl<' n'ł do I tys. osób, z czego cyfry odnoszące się do wo- sadzonych wolnych miejsc pracy jest ogółem bowań na robotników tej branży należy w:lio-
po .0 me ] ars~awa. szy o powr~~. . I ewództwa w porównaniu z sierpniem pozo- 1.970. skować, że ruch budowlanyz !caźdym niemal 
tYCIa .. W ~rzeoqedmu 30-lecl~ R.ewo,luCjI Paz- stają bez. zmian, a w Łodzd nieznacznie Za pośrednIctwem Urzędu Zatmdnienia dniem wzrasta. Ponieważ w teJ. gałęzi przemy 
dziernikowe], do obchodu ktore] IDtensywme wzrosły: ściągnięta została do zakładów pracy, znaj- sIu robotnicy wynagradzani są lepiej, niż w 
przygotowują się wszystkie miasta rad 'ZieCkie'l Na ogólną li-:zbę. 8.88~ ?S,ób, z~reiestrow~ dui~cych si~ ~a tutejs~ym terenie, zna :z~a inny~h (nawet niewykwalifikowani, zatrudnie­
Charków umchomil już 70 procent swojej . nych z tp.re~ll ŁoM.J, nalwlę.<:sza Ilosć, gd~z ilośc. robotmko,,:, zamleszk.ałyc~ na te~eme ni w pracach budowlanych, zarabiają przecięt 
przemysłowej dowojennei produkcji. I ponad ~ tyslące przypada na dotychctas Dle powIatu łęczycloego (Ozorkow) l to zarowno nie 50 zł na godzinę) garną się do tej pracy 

. . .. nracujących, najmniejsza na inwalidów wo- fachowców wlókienniccr.ych jak i robotników chętniej niż do inych. 
trzy odbudowIe Charkowa, zresz t ą jak: ;n- I 'ennych, których zarejestrowano 21 osób. 56 niewykwalifi:towanych. W ten wię-: sposób Podane wyżej cyfry, obrazują-:e ksztalto-

nych miast radz:eckich, wiąże s'ę elementy go- \ osób zareistrowało. się spo~ród powra.cają~ych poPy;t na. pracownika ~a ter'?Die. samej. Łodzi wa.nie. się sytua~ji na :rnkach pracy wsk a­
spodarcz.e z elementami este'tycznvmi w jedną, ze strp.f tJkupacY.lDych. Reszta zare}estrowa- wyrownu]e się z podazą robotmka z !Onych I zu]a, ze na tereme Łodzl popyt znacznie prz. 
h .. l 'ć W' lk' . t' em 'slo- nych to zamiejscowi zmieniający pracę. zde- terenów, związanych komunikacyjnie z Łoclzią wy~sza podaż, na terenie województwa zaś 
armonl~ną .ca os. ,.e. le ml:s o. prz )',. mohllizowani oraz zwolnieni z powodu likwi- Poza powiatem łęczyckim przemysł łódzki dzJeje się odwrotnie, z tym Jednak, :!:e r6żnice 

we, jakIm Jeso! Charkow, b~zle ]ednoc'le~l1le I dacji zakładu pracy. (tych ostatni-:h tylko 24). wchłania znaczną część robot-ndków z terenu nie są wielkie. 
miastem pięknym. Wykorzy-stane zostaną na-I W tym samym ~kresie. skie:o;"ano do po~l!ski-:h powiatów: brzezińskieGO, łódzkiego, Fa~tyczny popyt ~ógłby się wyr~ić cy1r~ 
turalne elementy, jak prz.etpływająca przez . pracy na całym tereme dZlał i\lnoSCl Urzędu łas'<:lego. I 4 tyslę~y tkaczy, ktorych brak dotkhwle od-
środelk miasta rzeka lo ań, 'ak olożona n"ld I Zatrudlli0nia około 10 tys. osób. Zapotrzebowanie na robotnika na rynku czuwa nasz przemysł. 
j 
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wersytecka, jak ota'czające od poludnia mia- k • 
sto pasmo Chlodnej Góry i rozlegle parki, O Z r I 
pr'lechodzące w podmiejskie lasy. Już dziś na 
30-lecie Republiki ~adzieckiej zarysy przyszłe­
go ChaJikowa stają się coraz bardziej wyraź­ Mąka, cukier, konser'wy, śledzie 
ne. Od obszernego Placu Dzierżyńskiego, po- Zarząd Miejski w Łodzi Wydział Aprowi­
łożonego w śródmieści u, biegnie szeroki pros- , zacji podaje do wiadomości, że na karty 
pekt Lenina obok Instytutu Górniczego na pól- żywnościowe zwykle oraz z nadrukiem RCA 

(Rejonowa Centrala Aprowizacyjna) na mil'-\ mięsno końsko o wadze 458.6, VI cenie zł • 
siąc październik 1947 r. w sklepach włączo- za 1 puszkę. 
nych do miejskiej sieci rozdzielczej poc.'.y- Kat. "Dz. 0-12" Kat. "Dz. O-l!" K.C.A. 
nając od dnia 21 października r. b., sprzeda- 1. na odcinek Nr. 18 po 0,25 kg. cukru, w 

będą następujące artykuły spożywcze: cenie zł. 16,50 za 1 kg. 

Kat. I. I Kat. I. K.C A. I Kat. "M" l Kat. "M" K.C.A. 
1. na odcinek Nr 20 po 2.- kg mąki gat., 1. na odcinek Nr 18 po 0,25 kg cukru, ~ 

w cenie zł. 3.- za 1 kg. cenie zł. 16,50 za 1 kg. 
2. na odcinek Nr 22 po l kawałku mydła 2. na odcinek Nr. 19 po 0,25 kg. oleju 

Dnia 17 -",.~~~~~.! w PZPB Nr. I we wspól- miejsce zajęła Feliksa Marciniec (132,2 proc.), a do prania o wadze pierwotnej 0,2 kg. w ce- kokos., w cenie zł. 41,50 za 1 kg. 
fawodni:twie ,.szóstek" na pierwsee miejsce I drugie Roman Różejewicz (167,5 proc.). Wśród nie zł. 3 za kawałek. Kat. "C" l Kat. "C" R.C.A_ 
znowu wysunęła się tkaczka Gołygowska (163,1 .. czwórek" naJ'lepsze rezultaty osiągnęły: Urszu- 3 d' k N 24 05 k k u . na o Clfie r po, g. cu r ,w 1. na odcinek Nr. 9 po 0,25 kg. oleju ko-proc.). Następne miejsca zajęły: Seweryniakowa Ja Bartosik (159,7 proc.) oraz Apolonia Podczar-
(144,3 proc.). Ryhakowa (136,2 proc.) oraz Wier- I ska (158,9 proc.). cenie zł. 16,50 za 1 kg. kos., w cenie zł. 41,50 za 1 kg. 
s-zeni()w a 135,8 proc. I W PZPB Nr. 7 wŚród prządek pracujących Kat. I. Zwylda. 1 2. na odcinek Nr 10 po 0,5 kg śledzI, w--CC, 

We współzawodnictwie ,,(czwórek" uzyskała I przy trzech stronach t\ajlepsze rezultaty osiąg- 1. na odcinek Nr 19 po 1 kg oleju kokos. nie zł. 17,50 za 1 kg. 
Jóźwiakowa 149,3 proc., a Woźniakowa 148,91 nęły: Bronisława Szymczak (145,7 proc.) oraz w cenie zł. 41,50 za 1kg. Wydział zaznacza, że termin realizac1i wy 
proc. normy_ Władysława Jochim (145 proc.). W tkalni przo- 2. na odcinek Nr 21 po 2 puszki kons. wołanych powyżej odcinków kart żywnościo 

We współzawodnictwie ~rupowym zespół maj- I duj~: .Stanisława Piotrowska 153,6 proc. oraz mlęsn. końskich, o wadze 453,6 kg każda. w wych zwykłych i z nadrukiem R.c.. A. za m-c 
stra Stolarza Zygmunta (137,3 proc.) wyprzedził' KaZimierz Gawryszczak (146 proc.). cenie zł. 6 za 1 puszkę. I pDździernik r. b. upływa z dniem 31 paź-
zespół Stolarza Stefana (109 proc .. Zespół Ja- W PZPB Nr. 9 we współzawodnictwie "czwó Kat. II. ; dziernika 1947 r. Po tym terminie żadne re-
błońskiego wykonał swe zadanie dzienne w 136,4 rek" przodują: Sbnisław Kubik (153,2 proc.); 
proc., a zespół Kiblera 111,5 proc. Feliksa Pakulska (149,7 proc.), oraz Stefania Ada- 1. na odcinek Nr 18 po 0,4 kg. cukru. w k;amacje nie będą uwzględniane. 

W przędzalni najlepszy rezultat dnia osiąg- mus (141,1 proc.). cenie--zl. 16,50 za 1 kg. I Towary nieodebrane do powyżej poda-
nęła Marta Deredas - 151 proc normy. W PZPB Nr. 17 171 proc normy osiągnęła 2. na odcinek Nr 19 po 1,5 kg mąki gatun~., nego terminu przechodzą z dniem 1 listopa-

W PZPB Nr. i wśród prządek pracujących Stefania Apel. w cenie zł. 3 za 1 kg. I da 1947 r. do wyłącznej dyspozycji Mini-
przy trzech strona'.:h najlepszy rezultat osiągnę- W PZPB w Pabianicach we współzawodnic- 3. na odcinek Nr 20 po 1 puszce kons. sterswa Aprowizacji w Warszawie. 
la Emilia Banasb!< (146.8 proc.). We współza- twie "czwórek" przodują: Edward Czech (158 mięsno końsko wagi 850,5 kg., w cenie zł 11 Poza tym Wydzi:1ł zaznacza, że żadne inne 
wodnicłwie "szóste;l" na czoło \lysunęly się: proc.)., Jadwiga Staszewska (140,2 proc.), Zofia za 1 puszkę. ceny prócz podanych nie mogą być przez Spół 
Irena Drzewiecka (120.S proc.), Maria Skabiak Pietrasiak (142 proc.) oraz Marta Plewińska Kat. III. I Kat. III. R.C.Ą.. dzielnie poberane. Całkowite koszta trans-
(116,8 proc) oraz Leokadia Lebeld (115,7 proc.). (137,2 proc.). . 

1. na odcinck Nr. 18 po 1 kg mąki psz .. portu i opakowania mieszczą się juz w po-
W wyścigu pracy "czwórek" pierwsze miej- W przędzalni pierwsze miejsce zajęły: Eu- I d h . . h 

gat. w cenie zł. 3 za 1 kg. anyc powyzeJ cenac . sca zajęly: Józefa Tuczak (143,3 proc.), łrena genia Stusio (148,7 proc.), oraz Irena Jach (142,9 
Rl:epecka (138,7 proc.), oraz Stanisława Podgór- proc.). 2. na odcinek Nr. 19 po 1 puszce kor,s. 
Slea. (137,7 proc.). W PZPB Nr. 14 najlepsze rezultaty pracy mięsno końsko wagi 453,6 kg. w cenie zł (I Czekolada i cukierki na karty :!:ywnośc!owtl 

Zesp&1 salewoge Władysława Zródlaka (Sala osiągnęły: Lis Regina, (178 proc.), Stanisława Ur za 1 puszkę. "Oz" 
DuZI zm'ana 1) podjął w swoim czasie współ- bańska (178,6 proc.), Siercha Anna (175 proc.), Kat. IR. I Kat. IR. K.C.A. 
z&\łIodnidwo z górnikami z Kopalni Generał Za- Podczarska Anna (170 proc. i Bronisława Ch u- 1. na odcinek Nr 18 po 0,25 kg cukru, w Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Apro-
wadzki, zobowiązując się do wykonania planu decka (156 proc.). wizacji niniejszym podaje do wiadomości, że 
produkcyjnego ze znaczn'l nadwyżką. Obecnie WPZPB w Zduńskiej Woli najlepsze rezul- ' cenie zł. 16d5~ z~ 1

N
k
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1 k ' . na karty żywnOŚ"lOWe "Oz" zwykłe i z na-
okazuje się, że zespół ob. Zrócllaka wykonał taty osiągnęli: Karol Ciapciński (145,9 proc.) 2. na o cme r. po g mą:<l psz drukiem R.C.A. (Rejonowa Centrala Apro-
swój plan produkcyjny we wrześniu rb. w 108 oraz Edmund Lewandowski (144 proc.). 80 proc. w cenie zł. 3 za 1 kg. 

. d k d . 'd"k 115 3. na odcinek Nr. 21 po 1 kawałku mydła wizacyjna) w sklepach wlączonych do miej-
proc., a w pIerwszej e a zle paz zlerru a skiej sieci rozdzielczej w dniach od 21 do 31 
procent. .... KTO PIE~WSZV do prania o wadze pierwotnej 0,1 kg . w ce-

października włącznie, wydawana będzie cze 
W PZPB Nr. 6 we współzawodnictwie grupo- 16 października we współzawodnictwie mię- nie zł. 1,50 za kawałek. kolada l cukierki za m-c wrzesień r. b. we-

wym naj:epsze rczultaty osiągnęły zespoły: Wło- dzyfabrycznym w przemyśle bawełniany~ l1a j-\ Kat. IR R.C.A. 
chYliskiego (134,9 proc.), Kosowskiego (133.1 I~ps~e .r~zultaty o~lągnęły PZ.PB w RudZIe Pa: 1. na odcinek Nr 23 po 0.5 kg. ole'u krJko dług poniższego rozdzielnika. 
proc.), Kowalskiego (132,2 proc.), oraz J.urldewi- blamckleJ wykonUjąc plan dZIenny w przędzalm J K' D 4-12" i It' D 4--12" R C A 
cza (13,17 proc.). "średniej" w 105.2 proc., w prz\!dzalni "odpad- sowego, w c~nie zł. 41.50 za 1 kg. a .... Z. a •. , z. . .. 

W 'ł d I t· • t kU I ko"'e.I·" w 117,3 proc, aw tkalili' w 119 proc.. 2. na odcmek Nr 20 po 1 puszc~ kcns. Na odcinek Nr 20 po 0,20 kg. czekolady, e wspo zawo n c wIe "szos e perwsze .. 
----~------~---~~-----~--~~-~-------~-~ m~~~fukic~ow~reO~k~. ~~~ w~n~d~~u1~~~k~lMg~mow~ "Niedobitki WJita" I "Asa" zł. 6 za 1 puszkę. Kat. "Dz. 0-12" i Kat. "Dz. O-U" R.C.A. 

. d ... Kat. II. R. Na odcinek Nr 19 po 0,3 kg cukierków, w 
prze sąuem 1. na odcinek Nr 18 po l puszce kons. 1 cenie zł. 86,50 za 1 kg. 

I 
MO, Spółdzielnie Gminne, na ambulans pocz­
towy, z którego bandyci zrabowali milion 

. Wojskowy. Sąd Re j on0"'7 pod przewod- I złotych, przekazując CZEiŚĆ tych pieniędzy War 
n.lctwem m.aJora Ari~mowSKlegO rozpatrywał! szycowi. Pozostali oskarźeni udzielali kwa-
sprawę 6-CIU oslmrzonych o czynną pomoc I ... ,. 
bandzie "Wilka" i "Asa", I,tóre stanowiły ter członkom bandy, dawalI lm zywnosć ltp. 
część nielegaln~j organizarji "Konspiracyjne . Sąd skazał MichR~skiego na 15 lat więzi.e­
Woj:lto Polskie". I nia, na mocy amnestii zmniejszając mu karę 

. Na la.wie oskarżonyc.h zaSiedJ~ S~anisław 'I do lat 10-ciu. Inni oskarżeni zosia li skazani WąCEJ UWAGI, PALACZE CENTRALNEGO 
MIchalskI, Władysław MIchałowskI. Joze! Psu . na 5 lat wiqzienia każdy - na mocy' amnestii OGRZEWANIA 
ta, Stanisław Rudziński, Hen.ryk Ogórek i Eu- k t tł' d na Tym nl'emnl'eJ' 1910 7 ul P k k" 196 . . k . h ł k' . R d .. ara a zos a a lm arowa . Dnia ..4. przy . iotr OW& .leJ w 
gemusz Kh:ne . MIC a ~ws lego ~ u zm- w stosunku do oskarżonego Józefa Pusty i Sta pomieszczcniu kotłowni centralnego ogrzewania 
skiego bromł adwokat ZaJączkowskl, a pozo- k t kl' . t· b hł . D ' 
stałych oska::żonych adwokat Moskwa. nisława R\ldzińskiego Sąd z:::rządził kon~!ska- kV:s u e . zapa .enlka ~.lęII roodCldn .wl~ U>C

st 
p:oz88 ~ę 

. . . . . tę całego mienia na rzecz Skarbu Państwa. · l energicznej a. CJI zla ow razy gl11o· 
Głowny oskarzony Stan!sław Mlchalskl I. . I wej pożar udało się zlokalizO'Wać. 

należał do bandy "Wilka" z którą od lipca Jest to pIerwszy wypadek, kIedy Sąd stosu-
1946 do stycznia 1947 dokonał 16-tu napadów I jąc amnestię, jednn~ześnie zarządza konfiska- SMIERC POD KOLAMI POCIĄGU 
rabunlt9wych- miE:dzy innymi na oosterunkl tę mienia. \$1 '-- uległ w y,oadkowi p-rzy pracy s!a,rszy 

przetokowy ob. Wincenty Dziedzic zam we w5d 
Plonik woj. śląsk·ie ponosząc śmierć na miejscu. 

WOZ POD T~AMWAJEM 

18 bm. przy zbiegu ulic Daszyńskiego i Wodo 
neJ tramwaj Nr. 9, jadący ulicą Daszyńskiego 
prowadzony przez motorniczego Adama Kluska 
najechał na wóz z węglem Pi'Ollra Pietrzaka; ut 
JamwSJka 5. Wóz został całkowicie rozbity. Wy· 
padku z ludźmi na &z(:·zęście nie było. . 



r nU{8 Piotrkowa 
Redakcja i Arlministracja 

"GŁOSU PIOTRI(OWSKIHiO" 
, ków-TryiJ. - ul, Legionów 16, I. p: 

telefon 13-97 
Administracja czynna od godz. 8 -

16-ej bez przerwy obiadowej , w soboty 
00. godz. 8 - l3-ej. 

Red:łktor prz'!Jmuje codziennie od 
~dz. 15 - 16-ej. 

Konio czekowe re~akcji "Głosu Piotr· 
ko",rskieg>o" \V Komunalnej Kasie 0sz· 
"'Zę6ności w Piotrk0wle nr. 425. 

omu wiaszuiem.v 
91a'Or€k~ ~1 paź-cl'ziernika 1947 r. 
'.T1"6~.uti 

Ważnie;_ telefony 
1~-49 Urząd Bezpiecmństwa Publiczno 
'13· 14 Powiatowa Komenoo M. @. 
10-41 Miejsk1 Komisariat M. ®. 
1f)" ~iraż pożar0Q8. 
11 ·16 Ubezpieczalili:a Sp.0'!OO2lI1a 
~-70 Szpftal Sw. Trójcy 

Pogotowie lekarskie: nocne telefony! 
H-13 od 21 - 7 rano. W niedzielę i świę 
ł3 dy7JUr d~rmy w szpitalu Sw. Trójcy. 

KINA 
14111.,0 ).BaiIit-ykr< - fUm OOll&y,kański 

-c.t ... Pięciu zuchów" Pocz:=ttek w dni po 
,,?s~if' i Rwię':a o godz. 16, :f8 i 20. 

1('~o "Polanta!!: od d~ś wSI!I'G111aly mm 
spo-rtowy pt. "Gcal"; którego treścią jest 
~('~!flvwoksa międ~7 diwoma klubami spoc­

,,: " OIMZ roZ'Wijajęoa się n,a ~m tle 
mtl'yg.a nrlłoC>Sfl'a. 

l"oc':Z:ąkk se.ansów: ~dz. 17,30 i 19,30. 

Dyżury apte: 
~rOOIl1l~e a~ ~n~wskieg0, 

P1'ac T !"ybunarlsk.i. 

r • 
Dl r .yd • 

I 
• 
I 

Ogrodnict\\'o radzieckie jl'st. j"dną l ty~h I ~7<J1iłch Ferleracjl Ros)jskle.l omó li! na zi.ei· 
qdłp.7i radzieckieqo rolnic:tv/il, k.tóTe wykorz)'- n7.ie R. S. r. R, R. A F,edln. 
~tując w pełni' wszystkie zdobycze nauki 'V przC'dpdniu osto.tniej wojn., na Zie?l~arh 
współczesnej, niezwykle szybko rozwinęły rcldzie('kkh istniało. ~onarl pOJtOTit mil,ona 
się i obdarzyły państwo radzieckie boga,:- hektarów ~iJdów i WlfU1JC, z cz.egn fif.lO tys. ha. 
twem produktów i nieznanych do niedawna pr1.ypildło nil FerJerilcję Rnsyjską. OZhacnl 
nowych odmian. to, że w o"-re"ie wład7y rddzieckie.1 powlerz· 

W Moskwi" przcrl kilku dniami zakończył chni.a og(jloa ,~(!ów zwiębzyhi si~ dw~krot. 
~ip zjazd oqrorlnil..ów Federacji RQ<;YiSkieJ.[ nie. przv czym qr~oice la~lęgu ogrodmc1wa 
W 7jeździe wzięło urlzial okolo fi·set specja· przes\lnęły sie daleko ku połoocy i ws('hodo· 
listów - ogrodników, wśród których nie za· wio Zhiór ogólny owocó,· w porównaniu ze 
brakło wielu wybitnych uczonych'. Wyni~i sIanem z pT7.ed 1914 n,ku zwiększył się prze· 
prac·· ogrodników i perspektywy rozwojowe I szło trzykrol.nip. 
tej gałęzi gospodarstwa narodowego na ob· Ten wspanIały rozwój (1qrodn,lf'two radziec 

d zenia i p 
Wczoraj \i" noc\' ni<>7.nani :;pr<1 "ry we 

\\'~i WdO\\'jn, gmina WOZ'liki dol-o !l;;} !i 
kra<łzieiv ś\\'ini wa.gi I :..>0 kg na 'z.kodę 
ob. Wkxiarczyka Józefa. 

WC7.0raj O g<xlzinie 11.20 pm\5 (lI [10' 

żar ". Wolt){)fZU \\. fahryce ,.Rllno" \\sku 
lek czego ~p'aliły si~ części{),\Vo <l,achy 
kotłowni i ::;uszarni. oraz 100 kg wełny. 
Straty wyrządzone przez p I:J:CI!' \\ )'1105oZ<3. 
około 300 tysięcy złotych. One,g{/'aj \V nocy około godziny 24. 

•• 6 nicznan:'ch spnłwców IlbrallYch ]Xl ęy-
WrZ{) f(1j () w!(lzinie 10.30 PO\\.;;[;.\I po- wilnemu, uzhroj<lOych w br()ń króth,ą· do 

żu \\- majątku Rogusła\\'jce, 5kulkiem I;onalo napad11 rahunl,(1\\ ego na ob. G. 
cze~(l spaliła si~ slo,dola na ,s.zkodę ()b. C::zc'$-ł;l'.\-a \\e INsi Osina . gmin;;} KlUki. 
Linke Bronisla\\ \ Pożar Dochlonai ,~o-l • • . 
łiołę \HaZ z t,eg()~'~JcZllvm zbi()rem ~b-oŻ3. Y: W('!orHj (l gocl7.ini~ J 1.30 Wf' \\ ~i Sic· 
Pożar powstał na sl'ut-ek poopal-enia I \"~)da'~', gmin." P{)(!ohn p,?w-shd p<lzar nrt 
przez wnllczk a p.oszl,oóo\\ ane j, 4·k~lnie· ~71()<ię. '\11~. Ptrka J?zef a 1 .Sum \. ':\~d~"Ze . 
go c~fopca. który rozpalił ogni'k~) 1w/IQ ~.IH. P ZI\,".J na,ty~hJ1118.st()~e.1 Rkcl~"rl1JeJsc() 
s.i{l,doly. ~ \\{'J strazy ogn'Q\\'('j p'nar lIj!l1--d.nno, 

yścigi mot e 
.raok ~ię do\\'i3dtlje'l11\ Piotrk()w~ki nllh 

MQtoc\ kle,\\·y OM TGR w Piolrkowi€, \V 

najbliż"'lych dniach urzijdza po ral. pierw 
5Z)' w Da..s7.ym mieście prÓ'bę szybkości 
}a;:dy na tra",ie Rostka - Piotrków, r>rej· 
~ zr~:-zllości i \\·Y~~ na torze. 

~-e \\ l.ględu na t'l'l, że b!;'dzie to pierw­
sza il11~'r('za t~'go roclza iu w Piolrkowie. 

nale,ż) -ię spoGzie\\·ac. ż~ \\'zbud'lj (Jna 
7.ainter-c~()\\';mie {'alego mia--I'I, Spodzie 
W(ł[1\ j{'~t udział .molocykli ·tó,,- phJtrko\\ 

:-:kich niezrz wnych i aS<l\Y łódzkich. 
Należy życzyć Piotrk{)\\- 'k i\' 111 li l'Jllho\\'i 
Motoc\ Ido\~ emu OM Tl' R na iwspanial· 
:z\'ch _" J nikiiw v,- za\1 (Jdach. 

przy lad praco ników,drze ych 
fiara na odbudowę Stolicy 

s-ąd Gro rh kj \V Pj<l,lrkow,i~ "kazał 
,nieszkańca WAi Stobnk·a, gm. RęcznQ 
Job. <!1chqsza Stani lilwa nrt ,Iwa t.ygod· 
n!e Rr€Sz·tu za przv!",'Jaszczenie $'Zez,ap 
:'OSJ1lO\\vclJ n a szkodę Dy.rekcji La&ów 
'IańMwow_y:ch \V Lo-cl7Ji. . . .. 
Sąd Okręgow'Y \v Pio{rl«Jwif> z u.dlia l 

em ła,' ników rOZ[10ZD'1" ' ał sprawy rene 
'atÓ\l, którzy będąc Polakami zgłQlSill 
"'ą przvnaJeżnOlŚĆ do naroao'i\'ośd nie· , 
nieckiej i w 'IĄ'yniku rozpnll,.v sądowych 
,stali sh:l·zani: 

dIO\v..,kicgo, Tartak w Piotrkowie, Tar­
tak w R<lzprzy, Tartak w Sul-eiowi-e. Tar 
t~k w Luhien1u, Tartak 'IĄ' Slo towicach 
i Tarlak \v Belchalowie za dziell pracy 
na odbu.dowę Stolicy dały ogólną sumę 
złotYch 18-3.003,66. 

Na spe<:jalne wyróżnienie zashtżyli 

1111_1111_11'1_1111 

Przygody 
Jasia 
WienniUJ 
IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII"l1llll1lll1ll1llIIIll1l1 

pr a{'() \\ nicv Piolrko\\ skich lakiadJ)\V 
J)r7.cwTl:-'ch, Fahr) ki Skle jek i Fabryki 
Beczek L. K>opydlowskiego. którzy pra­
wir w 100 proc_ stawili ,ię clo pracy-

3) Zar7,ą ct 0ddziałtl wYCl,wgnował z 
wla:,nych [undl1'zóv. na Odhudowę War· 
:-,zawy :l1otych 10.000. 

l.,je zawrlzlęcza bauawczej i ccL.1(ry'~'czeJ pra· 
cy wybitnyrh uczonych, ia:k np J Mio:zuryn. 
znakomitv rosri~ki pomoloq, kt"rv stworzył 
wiele no vyrh odmian 0I1-0r,),' J iagód 

T. zw. miczl1r '1f1wskie odmiany podni03!Y 
plenność wielu drzew owocowych i z!ik"idc· 
wały prze wy w owocowamu, 'v ro",{u 1946 
IV wielu ogrodach radzieckich zebrann po 200 
i wiece.i rentnaTOW z iednego ha. 

Ogrodllklwo radZIecki!.' pracuje \I' trzech 
kieru-nkacb.· Leo\- lan)' zadauf '.Iv cza5ie 
wojny , 1.0 zn. odbudowuje znigzczone tereny' 
sadowni~l.lVa. Nadto rozszerza areał upra\'! c· 
qrodniczych i jagodowyrh - rOZbzerza tery­
torialn 7,1~ięg sadowoictwa. 'Vreszcle po.d· 
no~i w ,dajnn.::"ć Sodów i jagodmków. 

Je~zne nie tak dawno, bo zaledwie przed 
lO-eiu laty. nA Syheni f1rawie niezna.Tte były 
drzewa O\~ocowe. · Obec11ie na Uralu, na Dale· 
kim \V~chndzle J na Sybeni Istni"le już po· 
IlAd 20 tys, ha. sildów. Uczeni radZ1e-cy Z"IY' 

riężyli przyrodę i roz ią7.'I1i prnblem uprilwy 
~ildów IV willunkach ~I.1rO,,\.·enn klimatu ,"be· 
r'. j~kiE'Qo . O~ohliwością są t. zw. ".'Clelące 
się owady" s;;'lad'l1ące się z. dllew ('woco· 
wvrh, k 'ó/ v('h korona rosIlip rowno!egle do 
llpmi na w\Fokoscl mnip i wi <:'~ej '>r] 40 do 
50 cm. Zimą śJlieai syberY1skie prz'<r-_ -vają 
qrtlbą war~twą ogrrldy i nmożliwlają drze· 
wnm owocowym przetrwi'\me okresu c!ę2kid 
mrozńvt. 

Na~tępt:y wielkiego ;\1tczunna kontynuuja. 
jego prace, WytWlI rZiljfl r przez u!11ieJętne krzy 
żowanie, istniejacych d'Jt p-.hczas odmian co· 
raz to nowe gatunki OI"Ot:ÓW i jagód Prace 
<;1111en:ają przede wo;:zr tkim w kieru:tku utv,ro 
rzenia taldch qatunl..ow, które sa odporne na 
zimno, dzięki rzem\! oqlorly raclz·l"c].:le zakła· 
dane są r()rcr;~ bilrrl;r,i",j [1." pńłnoc. Z ich owo· 
rów korzysta IwinoM' terenów, które doty:h 
czas nie posiarlilly ni[ld' własnych zbioróW'. 
Jakn przykład tilk;ego krzyżOI,.iania niechai po 
sł1\Żi ~kr7yżnwi1nip mr)reli z ja l110nią. Morela, 
u:>:ysk~lI"s7.y (",hy włQśrlwe ii.!b1olli. może 
d7iś owncnwai' nil terenilrh zn'ljdup<:.\'ch się 
dal",ko hardziej n~ pń łn'1- od tych lPieis:owo 
ki, w któryrh dnt 'chczas była hodo·"an3. 
Przesunięto rnwnież uprawę łozy wmnej '.IV 
takich zimnych krlllilCh. jak okr~q J?.kucki 
Jak. pblwy~ep Kamczatki! czy też pod furmań 
~kiem rO~llą i dojrzewają dziś owore i ja· 
qody. 

Nowv pl,w rad,je 'ki f1xzewldu je w oparciu 
o pri'lcę rild?I .. , ~ irh pom~loqulA, pO;,,1.€-rZeni6 
terenu sadó\\', ogrodriw l , .. inl1lc da roku 1950 
(1 dal~7e 200 1)'5. ha. W tym celu m .in ut-.ro­
rzonn szeroką sier 'izkół",k, które w najbliz. 
szych li:1tarh do;iarczyC. mają gosp')darce ra. 
dzie kiej 23:1 milion}' ::'ldzcnek (hz.,,,, o,,·oco, 
wy:lr, kr7ewów jilqodOlq rh i wmnr- 1"2~ol'O~li 
W mia<tach i, po ,,·,jar}', każd ,} mrl"ina ,hę. 
dziF mogła 7i1lo7.yć wla"llv oIJród'?ł. d:miŁ~c. 
11"'. W tym celu pań"lwo do tarczy ludnoŚci 
nqńlem ok.oło 2fl 111llionów ~adzonek. 

TRk otn w wielkim wyścigu pr'lf' Ja!,Jego 
lerenem jest Z",ją?ek R~dziFckJ na dZIeń 30. 
leciit wi"lkle1 Rpwo!ucp Pażdziernlkf)wej 09'0 
downictwo r<lrlzlerki" przerlst~wia rÓ'\'l1l"Z 
wspaniale usu;Jgnięrla k1óre są triumfem !udz 
kiego geniuszu w w,1lce z prz,'rodą L.R. 

P rze!1siębiol'is+wo 
in±,..niel·~tjno .. buqnV!·la.ne 

"BLOK TECHNICZNY" 

.półka z o O. w Warszawis 
ul. C:z:el'wonegQ Krzyża 11 

oddziaJ Piotrkó~ T"yb'lUa,!sld 

Al. 3 Maj!;! 10 - telefon 13-70 

Anna Szyl110r na tt-zy la:t-a więzil8nja. 

Moarita 8azler na dv,·a lala wię7ienia. 

Karol Penter fl<a dwa lata więzienia. 
~ tu l'obisz w ~piżarce? Wynoś sit;! Słój na swoje miejsce! 'roś ty taki 

amator man1'lelady? 

-
\'\d.a\l ra. \Voj. Komifet PPR IV Lod7;. !\O!J1I,et RE'dakf:' jnv R~d , i Adm Lódź, pintrko':",ka 86, Telefony: 
DZ'\al O'!'ło·ze'l. Piotr"ow~kił 55, tel 111·30. l\ "n (1 PKO \ 11·_·1 ;;O.~. Z'Ikl. Graf. RSW .. Prasa" Ar1mlnr<;.[r~cJ;t 

R<;daMcr ,'ar.zeln\' 216·14. S"kreiariat 254, 21. R6dakcjJ noens 172 .31 
nie przy 'mluje f'rl,pO\vi\'rl7.l~l nosri za terminowy druk ogb<z.eń. 

CENY 0&057 E"'. w tekście (strona - 4 szpalty) od I mm do 100 mm z1. 145 ze I mm, od 101 - ZOO mm zl. 170, yawyżej 201 mm zl. 210. Za tekstem (słrona - 8 szpalt) od I do 100 mm 
d 55 za 1 mm od tm - 290 mm l!. ,; P(".qźe i 200 'Tlm zł. dO.- "lló'krolog (strona - 4 szpal ty) od l mm io 50 mm. zl. 30 l.a I mm. od .'il - 100 mm zł 40. od 101 - 150 mm zl 60, pO?"y. 
hj 1~ mm ~! 85 Ogłoszenia drobne (l~ l ~ło wo) osobIste' PO;l r,x1zin -I. 20 .. h'Jndlawe zł. 25, zgl1by zl. 20 .,=uh. pracy zl. In. IV ~ ~d7.jele I ś\\':~ta I\'szystkie ogłoszenia o 30 pr.oc 
drożej. ~,.,. ~1,r;J \\ 'h;,"', l'iO oroe. drożej. Ogłoszel'l!a tabelaryczne, bilanse i kombiT'J'Iwanp , 100 prOG. drOZ(I , (')-:1- .· "." " ''''l, ", v,,,',rj irobovch de> 50 mm pr.Z& l 
szpalt- ;'u oon~, ,/1 mrn ' 2'51p,.·t)we o 100 proc drożej. Raba':''':\' ~: i:ad1'lej formie <ię n" d"'~:a Nip pr". ,,,, -)'. ~, '. ,ił t ·rm:I1· ,\\". druk ogłoszeit. 



Str. 8 GLOS Nr. 290 

~1:::'1'Ji::I ,q-llmllnl,ullU'·':::."lIIR'~C'Rl"J~ Z e s por tu 111~"j ~:~~IL 1...:;:~ILlhll 11111 i..::!lh!djL!~ .. jl~::~!II..IJ'· li • e k ke Dnia 22 paidZI~~I:~~4'7 r. o godz. 1'7,15 ry lacy pro 
.. auli Uniwersytetu Łódzkie-go (Narutowi- __ i., 
na. 68) Dr Oldrich Krob z Pragi czeskiej, na , -:J '" 

::C::~:::i~n~~~s;:~~Zia;,~d=~;;:~ -:;~:i Czołowi lekkoatleci ŁKS-u na stadionie w Zg~erzu -
"dczyt publiczny na temat Współczesnego U- W niedzi elę na stadionie miejskim w Zg e I Bednan;ki , Owczarek, Tułeck i ; Zryw w s k iń ' Skok w dal - 11 Mac:aoSt Llyk (ŁKS) - ",59 
lławodawstwa Czeskiego - Wstęp wolny. ; rru odbyły s i ę .zawody lekkoatletyczne mi ę · dzie: Różycki. SWi,derski, Błachowicz , Jama m, 2) PoRorowskl (ŁKS) - 5,53 m, :i) Jamll 

dzy ze"polam! to:izk ' egC' Klubu Sportow~g;) a Sztafeta szwedzka - 1) ŁKS w czasie 2 Ol a (ŁKS) - 5.46 m. 
GODZINY HANDLU NA TARGOWISKACH miejscowym ZWM "Zryw" . 16,8 sek .. w składz i e: Maciaszczyk, I',)KOrfJ~' 

k k Rzut dyskiem - I) Owczarek (ŁKS) .- 421e 
Dyrekcja Targowisk Miejskich podaje do Ten młodzlelC'wy klub w lekkiej atletyC'e s . i, Tułec i, Bednarski, 2 miejs~~ Zryw

n 
II (' la· m, 2) MaciaszC'zyk (ŁKS) _ 34,53 m, 3) SWlder-

.. .; d ... h d l t . k h poslilda sze reg n i ezłych talentów i mo~" aSie 2 mm. 18 sek. w ~klildzle: Rozyckl. l,łach l ' 
.,..a omo~cl, ze an e na argowls ac na . . . . " . ..".. wicz Swiderski Jama ski (Zryw) - 27,17 m. 
terenie m. ł,odzi odb'ywać się może w okre- ; prztYPusz;.~ac,Z ze Jest naJsklID1ełszł'fdm, l -a Jz

1
y- S.Jwk wzwy± _ 1)' Maciaszczyk (ŁKS) _ 

si d 'l"k d 31 k ,. wo' n!ejs.ym rywem W o ręgu o 7"i{lm. u Pchn i ęci e kulą - l) Owczar.ek (ŁKS) 
e o m-ca pazc.zlerm a ~ marca ro u · należą się słowa pochwały dla zarządu i kie- 1,76 m, 2) Pokorowski (ŁKS) - 1.66 m, 3) Ko- 12,23 m, 2) Maciaszczyk (ŁKS) - 10,52 m, 3ł 

przyszłego w -im ~ows7.e~me od godz, 6-ej ! rown ików sekcji oraz młodzieży, tak rhęt!l ' e walczyk (Zryw! -:- l. 60: Swiderski (Zryw) _ 9,07 m. 
ran? do godz. 15-eJ w. dm targowe od godz. I garnącej się w szeregl "królowej sportów" Skok W7.wyz jUDlOrOW -- I) Skibiór (ŁKS) 
6-eJ rano do godz. 16-eJ. I Dobrze Zryw uczynił, że. sprowatjził do iebie - 1,66 m, 2) Tyra (ŁKS) - 1,4.4 m . .;.. _____ ,_...:p.;;u~n;;,k;.;t.;;,ac.;,;j:.;;·a~70-.-4.;;.6-rl-, 1-a-Ł-K-S--u_. ______ .... 

ŁKS", druzynę, ktora pOSiada w 6woich s-zere· P I · d · I 4 t· 
ZMIANA SIEDZIBY 5 B~~JRA MELDUNKO-

I 
gach starych, dośw iadczonych rutyn i3rZy, wa· O p 'i.~' a r n I z I a a c z e s p o r o w I 

WEGO jących ni ejedną bieżnię krajową. Trzeba p,d- 1 
~ Biuro Meldunkowe, mieszczące się do- k;eślić , że .Zryw nawiązał wal~ę jak TO)~y z p tU 

tychczas w lokalu 1 rzy ul. Mochnackiego 5. ~~:~~~::: nIe pesząc Slę wysoką marką ,eł"de- W szeregach nowego klu~u sporiowe!o J, artyzan 
przeniesione wstało do nowej siedziby na ul. 
Lokatorską 10, parter. Wyniki /echnicze: 

100 m - I) Różycki (Zryw) 11,5, 2) Bed· 
W SPRAWIE REJESTRACJI KART NA MLE narski (ŁKS) 1106, 3) Tułecki (ŁKS) 11,13. 
KO DLA DZIECI Du JEDNEGO ROKU ZY- 100 m junIOrów - 1) Bła,chowicz ,Zrywl 

CIA 12,3, 2) Woźni akowski (ŁKS) 12,4, 3) Tyfa (ŁKS) 
12,8. 

Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Apro-
d 200 m - I) Różycki (Zryw) 24 sek., 2) Tu· 

w izacji - po aje do wiadomości, iż Sekcja łeoki (ŁKS) 24,3, 3) Woźni,alkowski (ŁKS) 26,5. 
Opieki nad Matką f Dzieckiem kart mlecz- 400 _ I) J (Z l 56 k .) S ._ 

l .. l' t d dl d' . d . d m ama ryw se .,~) WI 
nyc l na ~le~ląc . lS o~a ~ ZleCI o Je ne- derski (Zryw) 58,6. 
go Rro~ uzyc~~ m~ ~e]estr~]e.. h k 1 . 1500 m-l) Jama (Zryw) - 4 min 50,2 sek. 

e]estracJl wyze] wymlemonyc ar na- 2) Sowiński (ŁKS) _ 4 min. 516 se'{. 
leży dokona~ tylko w sklepach Miejskiej sie-I Sztafeta 4 razy 100 m - ' 1) ŁKS - 46!l, 
ci Rozdzielczej. 2) Zryw - 48,8. ŁKS w składzie: Pok'lrow; ,o, 

PlZy Zwi ązku Uczestników Walki Zb:nJne i 

I) Ni epodległość i Demokrację powstał K. S 
,P~ltyzant" prawie z wszystkimi sekcjam' SP()~ 
tJ'\\'ym:. 

Powstanie tego klubu dużym echem odbi­
lo 'i.; wśród sportowców lódzkich, a taKże i 
nę:;( owo i wojewódzk ich. W szeregach ieJ.l 
jest w,Elu starych działaczy sportowych któ 
czy również t w czasie okupacji niemi2cltp.i 
toaraw t li spcrt, nie bacząc na represje ze str<)· 

nr IIk\t-panta. 
N:E.Mwno w lokalu Związku Ucz. Wa ik; 

'lbropej o N i epodległość i DemokraCję I!1J : Cił 
P:ctrktlwska 49) odbyło się zebranie wsz~~~· 

1I111"" III,IIIII. IioI"I ,! ! 1 111I:-1'1I111:111II1I1I'II'IIIII' III1 I1II! IIIIIII'" I1 I1I1'1I11111111111111111111111111111111 '1'11'11111 111111 1111111;1111:<11111111 ,,1' 1'111,1' 1' 1111 '1,111:111"1', l1li"1'1"' 1"111'11'11111111 111' 111'1 '11""11,,111"1II 11111"'111111 '1111'" 1"1'11:11' IIII'II'II:I I'l:III'I'lI'II"II' I"I'1 

r ze 
Włodarczy:t robił co mógł, aby uchronić nas porażki 

. Niedzielne .spotka~ie między r~prezentacJa- \ I~ na .suk,:~sy Polaków w d:ugiej .połowie, do~ nym stopniu nierównv teren boiska oraz uzna· 
mi p:Łkarsk lml Polskl 1 Jugoslawl1 z-gromadu- pmguJąc lch stale słowami: "biało-czerwoni nie przez sędziego pierwszej bramki strzelonej 
lo , mimo chłodneqo i dżdżystego dnia, ponad naprzód". Wedle zgodnej opinij fac~owc.)w, ze "g,palonego" co zdeprymowało nas'Zych za-
35 tys i ęcy widzów, którzy zapełnili wszystkie , mecz ten zakOlIczył si ę niespodziew"lnie 7;3yt wodników. Poza tym sędzia wywiązał się ze 
miejsca na stadionie. Wejście drużyny polsklej wysokim zwycięstwem gospodarzy, (Jdyż - swego zadania bardzo dobrze. 
na boisko powitała publiczność długlmi i spon- jak to wykazała druga jX)łowa meczu - Jugo- Według oceny wiceprezesa PZPN·u - K,u' 
tanicznym i oklaskami. Po wymianie serde-c.z- slowla'nie powinni wygrać różnicą 2 brameK. ga, najlepiej z naszej drużyny wypadł lewo­
nych mów powit~lnych m iędzy przedstawicle- Drużyna gospodarzy była bezsprzecznie JFfS·l6. skrzydłowy Barański. Ponadto wyróż:li;,i s:ę· 
lem Centralnego Związku Sportowców J\lgo~ł{) mimo to odniosła cyfrowo zwycięstwo zbyt Włodarczyk i BarwIński w obronie vraz bram­
w iali,kich i kierownikiem polskiej reprezen~cl- wysokie. Przyczyną tale niepomyślnego rezul- karz Jurowicz, który mimo 7-miu pU5zClOnyr h 
cji, orkiestra odegrała hymny państwowe ·)bu tatu meczu było - jak informuje kierowl11~ bramek, zademonstrował wysoką klasę qry. 
krajów. Piłkarze polscy rozrzucili 1l5tępn'e reprezentacji Kruk - przemęczenie ~ra-zy , Mimo wysokiej porażki podkre3lić 'rzeDa , 
wśród publiczności b\lkiety kwiatów, . co wy· k~órzy dop;ero przeddzień przyjechali rocią-} że spotkanie to było poważną manifestar:: I" 
wołało jX)nowną mamfestację na czek ?olsk:. glem do Belgradu. przyjaźni polsko _ jugosłowiańskiej M p,lu 

W ciągu pierwszej połowy meczu J'lgosło- Na wyn.ik meczu wpłynął także w 7nacz- sportowym. 
wianie zdobyli decydującą przewaqę, kto.a 
przyniosła im· w tym czasie 7 bramek. I)ruży-
na polska dopiero w drugiej połowie ..... ykazdła 
swe wartości, dominując na boisku. Przewagi 
tej nie udało się jej jednak wykorzystać cy' 
frowo, gdyż Polska zdobywa tylko jedną brdm 
kę ze strz,ału Cieśliika. 

Publiczność jugosłowiańsika żywo reiiqo-..vi!' 

Bek 
Kolarze łódzcy bawili w niedzielę w Szcze­

cinie, gdzie startowaH na zawodach to DwyC'h. 1 

Wyś~ig dla 5printer~w wygrał .Bek (I~. S.I 
Tramwajarzy) przed P'etraszews)nm iDKS) i ' 
Sałygą (Tramwajarz). Czwartym był WOiCie-l! 
6zek (DKS), 

Czas Beka na ogtaltnich 200 m - 13 sek. , 
W biegu australijskim rówmeż triLtm fował ' 

Bek w CTasie 5:27. l~rug lm był Pietra.zewski, I 

trzecim - Sa'C[g&. I 
~ ()dburlozve TVarszaW,lJ I 
M tC.a Ciifttra fabryka im. Strzelczyka 

W ubiegłą sobotę odbył się intereoSu jący 
mecz pilki nożnej na boisku Zjednocwnych 
między Milicją ObywateJ.s.ką (Chojny) a fobry­
ką obrabiarek im. Strzelczyka. 

Mecz zakończył się zdecydowanym zwyclę' 
stwem Mili c ii 6:2, I 

BramkI dla Milicji zdobyli: Urbaniak 2, Pią-

I tek 2, Szymczak 2. 

z mistrzostw Łodzi na :żużlu 

Podczas niedzielnych wy.§cig6w m%cyk lowych o mistrzostwo Łodzi, zdarzyło się kilka 

n/egroźnych wysypek. Jednq :r: n/ch udało się utrwalić na kliszy na.szemu fotoreporterowi. 
Całkowity dochód w kwocie 7.970 7.ł. Plze-, 

~aczony zos~ł na odbudowę Warszaw~ ~~~~~ __ ~ __ ~~ ___ ~_~ __ ~~~_~~ ___ ~ __ ~ __ ~~~~~ 

D druŻ'fnnwe mis!!!!.!!wo Łodzi I 
I. K. P. - lIedno&zone 8: 8 

W spotkaniu o mistrzostwo drużynowe c- I 

kręgu łódzkiego IKP zremisowało ze Zjedna'l' 
czonymi 8:8, 

Wyniki walk (na pierwszym miej~cu pięś-
ciarze IKP): I 

Somezyński przegrał na punkty :!! . KiHgle-
'em. 

Szalińskl pokonał na punkty Czarne(:kiego. 
Klonowicz zremisował z Mlchałowski:n. 
Sobczak przegrał z Kazimierczakiem. 
Ręcz zremisował z Kijewskim. 

KOLPORTERZY ABRYCZNI 
• za •• TR'ł'*BUNI; It'O!l.NO~C,6. 

za listopad I następne DJies'ące 

nalsży wpłaćać 

nie w WARSZAWIE a W ROZDZIELNI DZIENNIKOW 
i OZASOPISM R. S. W. "PRASA" -
I:..ódż, ul. Piotrkousha 200 

!,;h ó",ałaczy sportowych, ktÓrzy w rUf!' 
ok:.tPilcj krzewili ~port polski . . 

KrJmitet organizacyjny w oeobadl ob. rot:, 
5tęp'!:a Górskiego . Szperlinga, por. Ma 'C1.f!W­
SK!!'qO . powołał do prezydium działaczy qll,r!(', 
· .. ·vel:! w osobach ob. ob. Strzelczyka. Koc'Lew­
;;k'It'!p Rzem i gały l Rakowieck iego. Z nm:'l' 
n''1 b 'lądu Wojew. Zw. Ucz. Wal. Z1br. " !II 
, D nprosZ0no mjra Serockiego, prezesa kluhu 
Sport. "Partyzant", z ramienia Koła Grddzkiego 
ZW~ąZF~ Ucz. Walki Zbr. o N iD. ppOT. KCI}"c­
k :ego z KS "Partyzanf' ppor. Rolota, ob. ob. 
Okrasińsk iego I Jałowieckiego, 

Ri>lerat "Praca sportowa w okresie okupi:!­
c(' wygłosił ob. Stępień. Podkreślił ~n, że 
.;).)~tov ey łódzcy, a przede wszystklm rp: 'kane 
w ia ;,ch 1940, 1941 rozgrywali mecZle towe­
rzy,I~ : e, a także zaczęto myśleć o rozgrY.'Nkarll 
m;s.rz'lwsklch. Ruch s.portowy ZlIc-ząt Slę roz­
wiJać rie tylko w Łodzl , .ale i Pab'ian;cach. 
;? '.Idzie Pabianickiej, w Zgierzu, Ozo,rkJw,a 
Sport pJikarski krzewili również I harcerze. 

Nól5tępnie zabrał głos mjr Serockl, kt~ry 
'łoi inller.iu partyzantów powitał sportowcow 
.\.ouspllatorów i wzywał wszystkich spor:ow­
_ew konspiratorów do P"BC" nad po.jmel~­
alem 'ężyzny fizycznej w Polsce Demotua' 

Z h01ei zabrał głos ppor. Korycki, prz~d~ta­
wir'el Zarządu Grodzkiego Związku Ucz. Wal­
k: 7br. C' N . i D, i serdecznymi słowami pOWI­

tał zebranych sportowcÓW. Ppor. Rolof ~P7\1l7 
WJł. aby wszyscy dZiałacze sportowi un'1h 
p·,.m H'nie historię działalności swych klubć>w 

Ot. Rzemigała w imieniu sportowców d~ię­
k:lwał Zarządowi Wal. Związku U. W. Z. I) N. 
I D za powołanie do dZIałalności KS "Party­
lant" Pamięć poległych sportowców UCZCfQ­
liC jednominutową ciszą· 

Na zakończenie uchwalono rezolucję: 
"My sportowcy z czasów kon<spiracjt, .at 

'Z~';ll'j,iU odbytym w dniu 10.10. b~. zobow. ,\Zu· 
jemy sie wszyscy wspierać szeregr ~portow~ ". 
kuble "Partyzant", który jest placowką orga­
nizatj: Związku U. W. Z. o N. i D. i wzywamy 
1'1f;')re("nych do powiększenia szeregu człon; 
k~w klubu dla szerzen,a kultury fizycznej -
p0dtrzymania życia towarzyskiego członkÓW 
k;nbLl". 

Zebranie zakończono odśpiewaniem "R,~'.,.". 

Jesienne 
:ragrodt dia 

przewozy na kole; 
na;sprawRte: pracujących 
oddz'2ł6w 

Dnia 18 b.m. o godz. 11 w sali konferen­
cyjnej Dyrekcji Kolei w Łodzi odbyła się 
konferencja w sprawie akcji wzmdtonych 
przewozów jesiennych na kolet. 

Dyrektor Kolei Inż. Bader, otwierając ob-
rady naszkicował plan przewozów jesiennych 

1 i oqłosił okres mobl1izacJI najwyzszych wy­
I sllkÓw kolejarzy Dyrekcji Łódzkiej w czasie 
i od 15.10 - 1512, to jest do zakoń1::zenla kam-

panii. 

Pierwszą t zasadniczą rze~ą będzie stwo­
rzenIe rezerw parowozów które uzyskać na­
leży przez zmniejszenie Ilostanu parowozów 
będących w naprawie. To samo dotyCZYć bę­
dzie ilostanu remontowanych wagonów towa­
rowych. 

W SłużbIe Ruchu ulItaIone zostały normy 
dla wzyśpieszenia obrotu wagonów oraz utn:y 
mania regularności biegu pociągów towaro­
wych. 

W ramach kredytów, pr7.ymany-:h pn:ez 
Mini~terstwo Komunikacji, stworzony został 
system 4 (czterech) nagród, które przyznawa­
ne będą przy udziale przedstawicieli Związku 
Zawodowego Kolejarzy i przedstaw. Sekcji Fa 
chowych dla najsprawniej pracujących jed­
nostrk (Oddziałów Ruchowo-Handlowych, Me­
chanicznych i Parowozowni): 

\) Nagrody dekadowe (co 10 dni) po zł. 300 
tysięcy za naprawy parowozów, 2. Nagrody 
dekadowe po zł. 225 tysięC'y za naprawy wa­
gonów, 3) Nagrody dla służby ruchowej za 

W wadze średniej IKP nie miało prze:iw-
nika. 2 punkty w. o. zdobył Szczap:ński. 

Kubat pokonał Martynelisa. 
W ciężkiej Kempa zdobył 2 punkty w. o. 

dla IKP. CZYTAJCIE "GlOS ROBOTNICZY" 
~ utrzymanie regularności biegu pociągów to­

warowych (spółczynnik 20 proc od uposaże­
nia za m-c wrzesień b.r.). 4) Nagrody za zwię 
kszony obrót wagonów (nagrody o . charakte­
rze indywidualnym}. 


